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Przy marynarce wojennej ist 
nieje specjalna jednostka lot­
nictwa morskiego przeznaczona 

do ratowania zagrożonego ży­
cia ludzkiego na morzu. Znale 
źli się w mej uoświadązeni pi­
loci, którzy dysponują śnrirłow 
cami typu ,,SM-2” i

Lotnicy w marynarskich mun­
durach przeprowadzili już wiele 
udanych akcii ratown.czych. Za­
łogi czuwaia w pełnej gotowości 
zviaszeza w obecnym okresie — 
burz i sztormów na morzu.

ORGAN KW POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTU ROBOTNICZEJ

Piąty ciąg 
produkcyjny 
w „Elanie“

TORUN (PAP)
W zakładach „Elana” w To­

runiu uruchomiono nowy, 
piąty t kolei ciąg produkcyj­
ny — o rocznej zdolności wy­
twórczej 2 tys» toij włókien 
syntetycznych. Został on wy­
posażony w urządzenia krajo­
we. Jeszcze przed końcem hr» 
ruszy ciąg szósty^ o podobnej 
mocy.

W 1966 r. Odbiorcy krajowi 
i zagraniczni otrzymają z To­
runia łącznie 8.350 ton tzw. 
włókien ciętych, zastępują­
cych naturalną wełnę i ba­
wełnę. Wysoka jakość tych 
wyrobów zyskała sobie pow­
szechne uznanie, czego dowo­
dem są zamówienia z Francji, 
Anglii, Belgii, Jugosławii i 
innych krajów.

Z udziałem «IlabysHwa Gomułki, Euw« .da Ochaba i Józefa Cyrankiewicza
(luf. wl.> EtrrenTus t-oginwW —

Sejm rozpoczął debute
minister łótnictwa eywllnege 
ZSRR oświadczył niedawno, že Jut 
wkrótce radzieckie linie lotnicze 
.Aeroflot* przystąpią do eksploa­
tacji nowego liniowca pasażerskie 
go — TÜ-I54» W ogonie nowego 
samolotu zainstalowano trzy po­
tężne turboodrzutowe silniki. t)zię 
ki nim szybkość liniowa nowego 
statku powietrznego wynosi 90Ó km/ 
godz., a w dwóch salonach mie­
ści się swobodnie pasażerów. 
Samolot przebywa bez lądowania

Za 2 miesiące uruchomienie

Linia telefoniczna
Pałac Elizejski - Kreml

nad projektem planu b-ieiniego
Poparcie klubów poselskich

dla projektu

22 tony!
Dïtonai wioski

marszałek Czesław trwaWy

W przemyśle Mowy maszyn ciężkich Jan K. -

klubów Brak żywności, lekarstw i dachu nad gkwąLepsze warunki
Mgła bezpieczeństwa

mniej wnadkównce ustępuje
na(Informacja własna)

Maroko

Zwtoki dziennikarza

2 miliony opon Znaczne straty do obu stronach w bitwie pr I Toy Ntnh

i Olsztyno w 1967 r Atak powstańcówZałamał się
na obóz szkoleniowydach

Wieczór“ nie ukozał się 13 tys. rodzin bez światło wcjsk sajgońskich
Awo;io'(n'aaiek:ryczneGO
w Katowicach

do rowu
1 osobo zabito, 3 ronne

WARSZAWA (PAP)
Załogi Ministersvifa Budownictwa i Przemysłu Materiałów 

Budowlanych realizują w br. kilkaset ważnych obiektów 
przemysł wych, z których ponad 200 zostało już przekazanych 
do eksploatacji, a ok. 100 będzie uruchomionych do końca 
roku.

Wśród obiektów, na których koncentruje się szczególna 
uwaga budowlanych, znajdują się Zakłady Azotowe w Pu­
ławach. Tegoroczny program inwestycyjny Kombinatu Pu­
ławskiego -został wykonany. Ooecnie trwają prace przy wzno­
szeniu 15 podstawowych obiektów ,,Puław’ II” które w przy­
szłoś« i dostarczać będą m. in. 1,5 tys. ton amoniaku na dobę.

Pełna mobilizacja” panuje również wśród budowniczych 
Olsztyńskiej Fabryki Opon Samochodowych, która ruszyć ma 
w III kwartale 1967 r., dając w 1 etapie ok. 2 min opon w 
ciągu roku. Wiesław ťJř-nJekí — wztradr’o 

znaczne Zair eresowanie w Oi^z 
i jest przedmiotem wielu na ogół 
Sceptycznych komentarzy. Opinie 
w tej sprawi są mniej więcej 
jednolite.

Przede wszystkim nie oczekuje 
Się |X. misji Goldbergą żadnych 
zasadniczych zwrotów w kryzysie 
wietnamskim.

„Tatra“ zabierze

wicemarszałek Sejmu
roi Wende.

Mówcy, w imieniu 
poselskich PZPR, ZSL i SD 
wyrazili poparcie dla pi jektu 
uchwały o planie 5-letnim 
przedstawionym Izbie w spra­
wozdaniu Konrs.ji Planu Go-

powletrznej 
USA na japońskiej 
Honsiu rozbił 
podczas próby 
lądowania w 
Pilot Opalał.

Na powyższe pytanie odpo­
wiedziano wczoraj na ogólno­
krajowej naradzie pracowników 
służb bhp i zakładowych społe­
cznych inspektorów p icy — 
zorganizowanej w Zak adowym 
Domu Kultury świętochłowickiej 
„Zgody”.

Trzeba stwierdzić, że w zakła­
dach przemysłu budowy maszyn 
ciężkich zanotowano w roku bie­
żącym wydatna poprawę w za­
kresie stanu bezpieczeństwa pra­
cy i obniżenia ilości wypadków. 
W ciągu trzech kwartałów br. 
ilość wypadków, w porównaniu 
do analogicznego okresu 1965, 
zmniejszona została o ponad 11 
proc., zaś wskaźnik częstotliwo­
ści wypadków wynosi obecnie 
17,6 wobec 21,2 w ciągu dzie­
więciu miesięcy ub. r. Na szcze­
gólne jednak podkreślenie zasłu­
guje skuteczna batalia o wyeli­
minowanie wypadków śmiertel­
nych. W ciągu trzech kwartałów 
1965 r. zanotowano trzy wypad­
ki śmiertelne, a w br. ani jed­
nego.

Do przedsiębiorstw, które w 
roku bieżącym osiągnęły doore,

Amerykański J-W

KATOWICE (PAP)
Od dwóch dni utrzymuje się 

pad Śląskiem prawdziwie „lon­
dyńska” mgła. Ograniczona "« 
minimum widoczność i ośli złe 
szosy były przyczyną licznych 
wyi dków drogowych, w któ 
rych trzy osoby poniosły śmierć 
a 13 odniosło ciężkie rany.

„Hysa" wpadla

W pierwszym dniu debaty sejmowej. Na zdjęciu od prawej: Edward Ochab, Władysław 
Gomułka, Stanisław Kulczyński i Bolesław Podedworny. CAF — Telefoto — Szyperko

400 mld lirów u i zobezpieczenie przeciwpowodziowe
rząd wydał na inne cele!

sów.
(Skróty przemówień poda je­

my na str. 2).
Pos. Stanisław Hasiak PZPR), 

przewodniczący ZG ZMS, óha* 
rakteryzujac projekt nowego 
planu zwrócił uwagę na jego 
realność, którą gwarantuje m. 
in. wprowadzenie systemu re­
zerw inwestycyjnych oraz zasa- 
dv ustalania w odpowiednim cza 
sie dokładnych kosztorysów in­
westycji.

Realizacja planu — podkreślił 
mówca — zależy od rozwiązania 
problemu materiałów budo’/la­
nych i zapewnienia odpowied­
niej .nocy przerobowej przed­
siębiorstw wykonawczych.

Pos. Hasiak wskazał na wiel­
kie możliwości, jakie obecna 5- 
latka stwarza młodzieży i za­
apelował do młodego pokolenia, 
bv całą swą wiedzę i zapał od­
dało pracy dla rozkwitu kraju.

Na tym oosiedzenie przerwa­
no do czwartku, godz. 9.

Otyniów onwiyshiwTCb w Movfe I rorrachu

choć w dalszym ciągu jesz ze 
niezadowalające wyniki, zali­
czyć trzeba „Zamech” w Elblą­
gu. Gliwicką Fabrykę Konstruk­
cji Stalowych, Za kłady Budowy 
Urządzeń kotłowych w Katowi- 
cach-O< hojcu i Fabrykę Urzą­
dzeń Dźwigowych w Mińsku Ma­
zowieckim.

Szczególny nacisk kładzie się 
obecnie w zakładach na problem 
zapewnienia robotnikom odpo­
wiednich warunków pracy

W dziedzinie zwalczania krze- 
micy i krzemogrużlicy — cho­
rób na które n.-rażeni są spa­
wacze — wpiowadza się mniej 
szkodliwe elektrody opracowane 
przez. Instytut Spawalnictwa. 
Trwa również walka z hałasem 
w halach produkcyjnych.

O wszystkich tych nowościach 
mówiono z uznaniem podczas 
wczorajszej narady na której 
ustalono równocześnie konkret­
ny program działania w zakre­
sie oprawy warunków oezpie- 
czeństwa i zmniejszenia ilości 
wypadków, (jan)

Korespondent PAP, red. X PasełtfctAoż«« donosi e Rzymu.

Grube warstwy błota pokrywające miasta, wsie ! drogi; 
gnijace w nich martwe zwierzęta i żywność: brak żywność 
lekarstw i pomieszczeń dla bezdomnych; setki tysięcy ludzi 
nagle pozbawionych pracy oraz środków do życia; astrono­
miczne ceny artykułów pierwszej potrzeby, a ponadto tro- 
ska o przyszłość — oto ogólne tło włoskiego dramatu.

Redakcja „Wieczoru” za­
wiadamia twoich Czytelni­
ków, ze w dniu wczoraj­
szym z powodu przerwy w 
dopływie prądu do drukar­
ni nie mógł się ukazać ko­
lejny numer gazety.

Dzisiejszy „Wieczór” be­
izte można nabyć w kio­
skach o normalnej porze.

Po Il-godzm ym maratońskim 
posiedzeniu, które zakończyło się 
w środę 9 hm. nad ranem, gabi­
net włoski powzie’ decyzję w spra 
wie podwyższenia podatku od 

ny. Rząd m i nadzieję, że 
dzięk' .emu w ciąg„ najbliższych 
dwóch Jat uzyska się sumę 180 
míli: dów I ów (okołr 104 iln 
funtów szterlingów) na pokrycie 
szkód wywołanych katastrofalną 
powodzią.

Wody we Floren _ jj. powc’’ eps 
dają, ale nadal groźna sytuacja 
utrzymuje się w północnej czę­
ści Dolomitów. gdzje dziesiątki 
tysięcy Judź zostało odciętych Jd 
świata Liczba śmiertelnych ofiar 
stale wzrasta i według prasy 
rzymskiej szac. je się je na p-ze- 
szlo 200 zabitych.

Podłączenie drukarni do trze­
ci igo kabla zasilania z kop. 
, Katowice” spowodowało nad- 
m orne jego przeciążenie i ko­
lejną awarię o godz. 16.45. Tym 
razen przerwa w dostawie prą 
du ula drukarni trwała godzi­
nę. Ponieważ niektóre maszyny 
drukarskie m. in. linotypy i 
stereotyny można uruchamiać 
dopiero po co najmniej godzi­
nie od chwili ponownego włą­
czenia napięcia, nic mógł wczo 
raj ukazać się ..Wieczór”. Z po­
wodu przerwy w pracy dru­
karni nie ukazały się dziś w 
sprzedaży dwie gazety terenowe 
— ,.Nowiny Gliwickie” i ..Głos 
Zabrza”. Z tych samych powo­
dów nasza gazeta ukazuje się

WARSZAWA (PAP)
Niesprzyjające warunki atmo 

sferyczne i niski pułap chmur 
spowodowały zakłócenia w ko­
munikacji lotniczej. W środę ra­
no z portu lotniczego Okęcie w 
Warszawie wystartowały tylko 
2 samoloty linii regularnych: 
do Wrocławia i Budapesztu. Wy­
startował również w przewi­
dzianym czasie kanadyjski sa­
molot specjalny, którym mini­
ster spraw zagranicznych tego 
kraju — Paul Martin udał 
sie do MosKwy-

Pozostałe loty, zarówno na li 
niach krajowych, jak i zagrani­
cznych zostały wstrzymane do 
czasu aż sytuacja ulegnie poprą 
wie.

PARYŻ (PAP)
W środę < dpisana .ostale i Paryża i iowa o założę.' iu 

bezpośredniej linii telefonicznej między Pałacem Elizejskim 
a Kremlem. Umowę podpisali: seitrt irz generalny franca- 
skieg< MSZ, »rve Aiphand i amb jador radziecki we Fran­
cji Walerian Zorin.

Założenie takiej linii bezpośredniej łączności «mówione 
zostało podczas i izyty prezydenta de Gaulla’a w Związku 
Radziec’ im w czerwcu br.

Przewiduje Się, że linia ta będzie gotowa za «koło 2 me- 
siące.

Jest to nowy etap w zacieśnianiu W só’ przytainl mlędn" 
naszymi dwoma krajami — oświadczył Heifę Aiphand W czasie 
uroczystości nodpisailia ukladü. Wyrążam życzeń. : i jestem tego 
pewny, że linia ta będz-ę służyć wyłącznie pokojowi 1 postępowi 
w’ Europie I nà całym święcie, zgodnie z pragnieniem m ryci 
ot rządów.

Ambasador Związku i zieckięgo W Paryżu, Waler m Zorin, 
ptjdkres i! znaczenie podpisanego układu, W ten »posól — po« 
wfodział — powsfrją więzy, będąc» lezultatem polityki poko­
jowego twpółisthienii między krajai.il o różnych ustrojach.

WIEDEŃ (PAr
Ambasadorzy Frarcť l ZŠRB w Wiedniu poinformcwad 

ans riackię Mi Z o t/m. 'e kaoei bezr iredniego pt łączeni» 
telefonicznego Kremla z Pałacem Elizejskim przebiegać będzie 
przez terytorium Austrii.

aki jest aktualny stan bezpieczeństwa 1 higieny 
pracy oraz wypadkowości w 18 przedsiębiorstwach 
objętych działalnością Zjednoc nia Przemysłu 
Budowy Maszyn Ciężkich „Zemak”?

BYDGOSZCZ (PIP)
W pobliżu miejscowości Ro­

jewo, pow. Inowrocław, pr°' 
wadzący samochód osobowy 
, Nys,-” Kazimierz Rom str* 
cii nagle panowanie nad ki« 
lownicą. Saniochod runął do 
rowu. W tragicznym wypadku 
poniósł śmierć 12-letni Zbig­
niew Rom. ll-letni Leszek 
Rom i 12-letni Mieczysław 
lirad odnieśli ciężkie obraże­
nia. Czwarty pasażer samo­
chodu Stefan Rom doznał 
lżejszych obrażeń. Ofiary wy 
padku przewieziono do zpit i- 
la miejskiego w Inowrocławiu

Dochodzenie wykazało, że 
utratę panowania nad kierow­
nicą spowodowało pęknięcie 
tylnej opony.

3600 km, startując z pasa o długo­
ści 1.800 metrów. Przy starcie z 
lotniska pierwszej klasy (o dłuż­
szych pasach -startowych) długość 
jednorazowego przelotu zostaje 
zwiększona do 4 500 km. Samolot 
może bowiem wtedy zabrać więk­
szą ilość paliwa. Przewidiiie się, 
że już wkrótce samolot ten będzie 
mógł zaorać na pokład 22Ô pasa­
żerów. Btopniow-o TU 154 zastapi 
eksploatowane obecnie .samoloty 
TU-104, IŁ-18 i AN-ltl.

W najbliższych latach „Aeroflot” 
rozpocznie także używanie dalszych 
typów nowoczesnych samolotów 
odrzutowych. Będą to m. i. IŁ-68, 
TU-134, JAK-4G, AN-2Î. Powstaje 
również pierwszy ponaddzmęko- 
wy pasażerski bniówiee, którego 
szybkość podróżna wynosić Pędzi 
2.50« km/godz. (jaf)

N/z.: liniowiec pasażerski TU-134.
Foto: „Sowietskij Sojuz”

W czasie robót ziemnych pro 
wadzonych wczoraj i a katowic 
kiej Koszutce przez Wojewódz­
kie Przedsiębiorstwo Budownic 
twa Miejskiego nr 1 w Kato­
wicach koparka uszkodziła 2 ka 
ble elektryczne, na skutek cze­
go część miasta, w tym rów­
nież Zakłady Graficzne RSW 
„Prasa” przy ul. Liebknechta 
pozbawione zostały dopływu 
energii elektrycznej w godzi­
nach od 1J—15.

Z kraju i zagranicy -napływa 
ńŁ tereny powodziowe pomoc nia- 
-.i.riai la, ' zwiększa się oddziały 
wojsk usuwającyćh uzy i n oto 
ora-z szukających dalszych ofiar.

Do oczyszczenia pomieszczet. i 
ulic Florencja potrzebuje dodat­
kowo ok. 10—12 tys. żołnierzy. 
Sroaowa prasa ^pozyćyink osk - 
ż,a rząd o to, że W ciągli ostat­
nich 1: lat zużył na inne cele 
4<m> miliardów, z sum przezn iczo- 
hyeli na zabezpieczeni przeciw­
powodziowe.

WARSZAWA (PAP)
W środę wydarzyła się 

awaria na budowie oawilonu 
meblowego wznoszo-iego 
przez PBM „Centrum ’ u 
sbiegu ulic Świętokrzyskiej 
i Emilii Plater-

Przy zdejmowaniu szalun­
ku wystaniły rysy na tzw. 
wsporniku dachowym. Po 
pewnym czasie nastąpiło za­
łamanie wspornika. który 
lawisł na drutach siatki 
zbrojeniowej- Ponieważ rysy 
zauważono dość wcześnie, z 
lasrożonego miejsca usunię­
to wszystkich pracowników. 
Dzięki temu nie nyło ofiar 
w ludziach.

New Delhi, stolica Indii, stała się ostatnio widownią najgwałtowniejszych walk religijnych od crasru 
zamieszek w 1947 r. Policja indyjska aresztowała, już około ?50 osób sjH>śród obrońców świętych 
krów, którzy w ubiegły poniedziałek szturmowali gmach parlamentu w Delhi. W dotychczasowych 
zajściach zginęło 8 osób, a wiele odniosło rany. Policja zmuszona była użyó gazów* łzawiących 
i otworzyć ogień do obrońców śwdętych krów', którzy domagają się zakazu loh zabijania. Na zdjęciu: 
otrzymane drogą radiową zdjęcie ze śródmieścia New Delhi. Robotnicy przy pomocy gaśnic i piasku 
usiłują zgasić podpalony przez demonstrantów samochód. CAF r» Phoťofax

W
 WARSZAWA (P^PI

środę, o godz. 16 rozpoczęła się debata 
sejmowa nad projektem planu S-łetmego 
na lata 1966—1970.Porządek dzienny, pierwszego w je­
siennej sesji plenarnego posiedzenia Izby, 

poza projektem uchwały o 5-letnim planie roz­
woju gospodarki narodowej na lata 1966—1970, 
obejmuje sprawozdanie Komisji Oświaty i Nauki 
o rządowym projekcie ustawy o utworzeniu urzę­
du ministra oświaty i szkolnictwa wyższego oraz 
wybór sekretarzy Sejmu.

Na posiedzenie przybyli: Władysław Gomułka, 
Edward Ochab, Józef Cyrankiewicz, członkowie 
Bady Państwa i rządu.

Posiedzenie otworzył :
eech.

Na wstępie Izba uczciła mi­
nutą ciszy pamięć zmarłego w 
dniu 19 października br. pos. 
Henryka Janusa.

Po zatwierdzeniu porządku 
dziennego zabrał głos sprawo­
zdawca generalny pos. Józef 
Kulessa (PZPR), który przed-À. —----- ■
stawił Izbie sprawozdanie Ko- sjjodarczego, Budżetu i Finan 
misji Planu Gospodarczego, 
Budżetu i Finansów o rządo­
wym projekcie uchwały Sejmu 
o 5-letnim planie rozwoju go­
spodarki narodowej na lata 
1966—1970

(Skrót referatu podajemy 
str. 2).

Po krótkiej przerwie w 
bradach, marszałek Sejmu Cz. 
Wycech otworzył dyskusję nad 
projektem uchwały o 5-letnim 
planie rozwoju gospodarki na­
rodowej na lata 1966—1970.

Pierwszy zabrał w niej głos 
przewodniczący klubu posel­
skiego PZPR, wicemarszałek 
Sejmu Zenon Kliszko.

Następnie przemawiali prze­
wodniczący klubów posel­
skich: ZSL — zastępca prze­
wodniczącego Rady Państwa — 
Bolesław Podedworny i SD_

ftZW (PAP)
■ W środę aíd wcźesnych godzin 
porannych mieszkańcy Florencji 
kontynuowali gorączkowo pri 
starając się ocalić artystyczne za­
bytki miasia i swoje mii ie. Pra­
ce koncentrować się przede 
wszystkim w fłjonię Biblioteki 
Narodowej.

Biblioteka Naródowa Flor tcjl 
jest najbogatszą we Wlpsżech 1 
jodną z najbogatsz’ i na świś­
cie, zwłaszcza jeżeli chodzi o 
dzieła epok, odrodzenia. ZaWi.ra 
ona 24 tysiące manuskryptów. 800 
tys. książek i dokumentów i po­
nad 3 mi'icny woluminów. Pątter 
i podziemia — razem około 30» 
sal — znajdują się jeszcze poa 
wodą.

We Iług prowizoryi ». ycb obli­
czeń, 200 tys. tomów jest •’ezpo- 
wrotnie straconych.

PARYŻ (PAP)
Delegacja stowarzyszenia fran­

cuskich inżynierów i techników 
udala się v środę dn ambasauy 
amerykańskiej w Paryżu, gdzi« 
rtoźyła list adresowany do inży­
nierów 1 techników USA, w któ­
rym wzywà ich do aktywnej 
działalności na rzecz przerwania 
wojny w Wietnamie.

Do Czytelników 
„Wieczorur*

(WTT-A’tf
Czeehmtowaekie zakłaay „Ta­

tra” w Koprzywnicy obchodzą 
nieczęsty u przemyśle motory- 
zac< tym jubileusz: mija 70 lat 
od ei.toili, gdy wyprodukowano 

i pierwszy samochód, Długą 
lis*ę wotów tej firmy, dobrze 
znany rh i aa naszych drogach, 
utupełnilt ob renie nowe kon­

ni-: (orskie dziele — „Tatra 
T-SIS”, Jetí to eigłaróu ka • 
imponującej ładowności 22 ton.

Samochód wyposażono w 12- 
ej/ííndrowjj tilníře wysokopręż­
ny » oep- 27# K’/, pozw-łają- 
ey osiągnąć t pełnym ładun­
kiem stybnoii ponad 60 kmf 
igeiiz.

„Tątra T-tłl” produkowana 
będzie to kilku wersjach: jako 
tiężarówks., sotnvrotka, eyster- 
nó-nattepa ł pojemności 30 t s. 
litrów, a iokże Jale" eiagnilt 
przyczep o ciężarze do 100 ton.

PARYŻ (PAP)
Amerykańskie lotnictt o nie taprzestaje swych barbarzyń 

skich nalotów przeciwko DRW. Ż doniesień agencji zachodnich 
wynika, że we wtorek Wietnam Północny był bombardowany 
ze szczególna intensywnością. Obrzucono bombami rr osły, linie 
kolejowe i drogi, gęsto zaludnione obszary oraz żiektj prze­
mysłowe.

NOWY JORK (PAP)
Amerykań. .i rzecznik wojsk« > 

wy »komunikował w środę, że 
w toku jednej z najwiękrżych 
i nujkrwawsz; eh bitew w ivoj- 

ie wietnamskiej ood Tay Ni ih 
Amerykanie sdobyli znaczne ilo 
ści broni. Sitwa pod Tay Nmh 
trwała od czwartku i pociąg.iy- 
ła m sobą znaczne straty w lu­
dziach po Obu stronach.

Amerykanie nržypuss ‘zają, iż 
w tej prowincji znajduje się 
fcwati ra główna Frontu Wy­
zwoleni:, Narodowego. Stroi'a 
US/ orzvznaK, że n;ektóre jed­
nostki amerykańskie poniosły 
ciężkie straty.

We wtorek w nocy oddział 
powstańczy przedostał się do 
obozu szkoleniowego reżimow-ycb 
»ił specjalnych us luowanet o 30 
km n.. północ od Sajgonu. Przed 
wycofaniem się patrioci założyli 
3 miny. Eksplodowała tylko jed­
na, zabijając trzech rekrutów j 
16 raniąc.

NOWY .TORK fPAPt
We wtorek, 8 bm. rzecznik de­

legacji amerykańskiej W OJ l 
odczytał oświadczenie, z którego 
wynika, te n« prośbę prezydenta 
USA oraz sekretarza stanu, im- 
basador Arthur Goldberg — dla 
osiągn. .en „celów pokojowych” 
uda się do AzU Południowo- 
Wschodniej, włącznie t Wietna­
mem Pąludniowym.

Oświadczenie to — pisze nowo­
jorski korespondent ? iP, red.

Wstrzymane loty 
śmiertelne wypadki 

drogowe

Burze w óisznonil 
lordom! I L A

■_ .< iNDYN *PAP) 
Wed’ug informacji napływają- 

eych z Madrytu, w środę przeszły 
nad Hiszpanią gwałtowne burze 
i ulewne desze e, wyrządzając no- 
ważne izkody. Wzbierają rueki 
stwarzają« ćżbę powoda.

RY2 ( tP) 
«uw qi”ïoM agetieją Franee Pt 

se z Amant u* nó«y z wtorku 
na : >d£ nad południi (ą częścią 
Jordan i przeszła gú liůwi b - 
rza gradowa. Grad wielkości orze­
cha spustoszył plantacje bananów, 
Bomarańea oraz uprawy warzyw 

KAIR (PAP* 
W wynifru niezwy tli ulewnych 

deszć-y w rejonie położonym na 
południowy* chód Od Kairi na­
stąpiła poważna powódź. Pustyn­
na droga Kair — Aleksandria zo­
stali c IkOwiMe zalana przez wo­
dy. Około 80 samochodów i 3 
autobusów zostało zabloko mych 
przez wodę, której wysokość do­
sięga 8 metrów.

francuskiego

na drie jeiiora
Pń TYt fPAF)

W «»łowię pażdntmika br. 
ziono w Maroku tu dni« 

ježin I W pobliżu Kenitry 
Troki dziennikarza francu­

skiego Yvesa Ailaina, ncre- 
spcrdęnti francuskiego radia 
1 telewizji w Rabacie, Po 
przeprowadzeniu iiedstw "O- 
licja marokańska «twierdziła, 
te Allan rostai im< refowa­
ny, « dopiero później wrzu­
cony do wody.

(Informacja własna)
dziś tylko na - stronach a nie 
na 6 jak w każdy czwartek.

W celu niedopuszczenia do 
dalszych zakłóceń w dostawie 
energii elektrycznej do drukar­
ni. elektrownia wyłączyła kil­
kanaście stacji zasilania w mie 
ście, pozbawiając tym samym 
prądu ok. 13 tys. :odzin.

Usuwanie awarii trv ło przez 
całą noc. Roboty — jak poin­
formował nas dyr. techniczny 
Zakładu Energetycznagc w Gli­
wicach, Aleksander Górski, pro 
wauzono pod napięciem, (w)

rozbił się w Japonii
TOKIO tPAP) 

Ameryta^sW myśliwiec „F- 
100” ż powietrznej bazy 

wyśpią 
Kię w środę 
przymusowego 
pobliżu teazy.

krajai.il
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♦ »ntenin Novotny, pręży­
li ent Czechosíowi ji tl sie 2 
ofirialną wizytą do Zjednoczo­
nej Republiki Árabsk:ej na za­
proszenie prezydent! ZRA Na­
gern- Następnie prezydent CSRS 
odwiedzi Etiopie i Indie.
♦ Paul Ma«t!n»ministep spraw 

sagt nisznycn Kanad v przybył 
z oficjalną w zytr do 5 iskwy 
na zaproszenie ministra Gromy 
ki. Zabawi on w ZSRR do 13 Li­
stopada.

•» Min ri li handlu zagra­
nicznego ZSP”, i Bułgarii N, 
toliezew i I. Duail w spotkali 
sie w Moskwie celem przedy­
skutowania niektórych aspek­
tów handln radr'*cko _ bułgar­
skiego na rek 196T.

♦ Averaïl Birr-nm, amery­
kański ambasador do specjal­
nych prrnezeň iawił w Maro- 
k_, gdz.e poinformował króla 
Hasana II o sytuacji w Wietna­
mie. Harriman odlae-ał już do 
Waszyngtonu.

♦ M- Pod "orny j ^-zewodni-
czący Pi zydhrn Rady Naj­
wyższej ZSRR — yjał nt Krem 
lii delegacje Izby Ludowej 
5 RD 7 jej przewodniczącym J. 
Dieckmanem. (cz)

Po klęsce Erhatóa w undestngu

CDU wyznacza 
czterech kandydatów 
na ant len i

BONN (PAP)
Boński korespondent PAP red. J. Roszkowski donosi:

D
ebatą w Bundestagu nad wroiaskiem socjaldemokratów 
w sprawie wotum zaufania dit. kanclerza Erharda koła 
polityczne w Bonn oceniają jako klęską urzędującego 
szefa rząou NRF i jego partii CDU/CSU. Świadomością 
pwn.esionej porażki tłumaczy się toż błysknwiosne, zaskakujące 
decyzje, jakie podjął zarzad CDU, zalem.jąc frakcji CL I /CS U 

w Bundestagu wybór kandydata n* następcę Erharda dc naj­
bliższego piątku. Zarząd proponuje ze swej strcny czterech po­
lityków przewodniczącego frakcji CDU/CSU Rainerr Barzela, 
przewodniczącego Bundestagu Eu eona Gerstenrna premiera 
rząd.. Badenii — Wirtembergii Kurta Georga Kiesinger i mi­
nistra spraw sagraniez łych Gerharda Schroedera. Nie przewi­
duje się żadnych dyskusji nad tymi kandydaturami; następca 
Erharda ma być wyłoniony w formie eliminacji przez kolej­
ne tury f łosow nia na forum frakcji parlamentarnej.

Ciągle otwarta pozostaje również sprawa składu przyszłej 
koalicji rządowej. Rozmowy na temat takiej koalicji podjęte 
zostaną jeszcze w tym tygodniu i to zarówno miedzy CDU/CSU 
i FDP. jak i między CDU/CSU i SPD. Umacnia się opinia, iż 
powiększa się grono rzeczników ..wielkiej koalicji” w chadecji.

lohnsonowski większość w Kongresie nggwerężon *

Zwrcięsiwo rec» iilua. ów 
w kluczowycFi stanach

WASZYNGTON (PAP)
Ostateczne wyniki wyborów w USA ciągle jeszcze 

nie są znane- Według danych z goazin wieczornych, 
w środę sytuacja przedstawia się następująco:

SENAT: Republikanie sdobvli 
1« mandató’ . yskau więe 3 no­
we (st: ly: Illinois, Oregon i Ten­
nessee .

Demokraci zdobyli 17 manda­
tów, maja więc nadal edecydo- 
w_ną większość.

Stosunek sił repuVJkanów do 
demokratów wynosił 36:64 (po­
przednie Myi).
IZBA REPREZENTANTÓW

Republikanie uzyskali 186 man­
dat} .

Di mekraei uzyskaH »6 man­
datów (po trzeb na większość 21«).

Bral jeszcze wyników z eśmiu 
okręgów wyborczych, przy "tym 
w tzteree prow ta demokraci, 
w «rte-ech republika nie.

Ri przedni stosunek sil republt- 
xanów de demokratów -vynosil 
1-10—495. Tak óięe do tej
.-n-will . erm blikaní e synka ii dr 
datkew» 43 merdaty Uważane to 
jest za na i większo uwye:ęątwo 
republikanin. t ■ckefiezenia 
wojny.

i geneja AP irtragn-uje. że w 
ne 'ej Izbie Beprezi n tentów znaj 
dzże ćę 12 ne-wyeh „jastrzębi” — 
rzeczników eskalacji wojny w 
Wietnamie — a tylke dwa nawę 
„gołębie”.
WVBOKY GUBERNATOROW

Betye'-eza: wybrane grbema- 
terć republikańskich w 22 sta­
nach. aś w 11 — gubernatorów 
z "amaiecti i partii demokratycznej. 
Brak jest wyników z dwóch sti 
nów. Republikanie odnieśli zwy­
cięstwu w kilku gęsto zaludnio­
nych stana-h, jak Kalifornia, 
Nowv Jork, Pensylwania, Ohio 
1 M.aMga.1

* ♦ •
WŁszą/rątofislot korespondent 

PAP red. J. Gołębiowski pisze:

J
edynym bezspornym dla 
wększości komentatorów 
rezultatem wtorkowego 
gj isowaaia jest fakt, więk 
szegs niż zakładano, rozszerze­
nia stanu posiadania partii re­

publikańskiej w Kongresie i na 
stanowiskach gubernatorów. Na­
tomiast wszystkie nne n nioski 
są jak dotąd, mniej lub bar­
dziej dyskusyjne. Oto najważ- 
», r-sre c nich:

® Zakres poparcia dir John­
som. ze »treny nowego Kongre­

su będzie mniejszy, ale nie mu­
si to oznaczać zupełnego zaha­
mowania dotychczasowych pro­
gramów prezydenta. Opozycja 
wobec tych programów, w szcze­
gólności w dziedzinie socjalnej, 
wzrośnie, ale nie powinna stwo­
rzy bariery lie do przebycia.

V Osiągnięcia wyborcze repu­
blikanów na płaszczyźnie sruber. 
naiorskiej dadzą im silniejszy 
pozycje wyjściowa do przyszłych 
wyborów prervdenekieh. Pozy­
cje te skomplikuje jednak fakt 
dość istotnych różnic w "-oglą­
dach pali yewnyeh głównych zwy­
cięzców republikańskich Może 
mitem dojść do estryeh rozgry­
wek wśród republikanów przy 
wyborze kandydat* na prezyden­
ta.

® Kwestia rasowa bvła nie­
wątpliwie czynnikiem w wybo­
rach, ale czynnik en lał o so­
bie znać tv sposób różny w po- 
szize-mlnych rrtonaeh.

O Aprawa polityki wietnam­
skiej niewątpl" wie oddziaływała 
na preferencje wyboreów, ale 
wyciągnięcie jakiegoś generalne­
go wniosku j rat bardzo trudne, 
ponieważ nigdzie nie została 
właśei' ie pobawiona kwestia 
nolityki alternatywnej. Z* repre- 
z< ntatywny dla stosunku wyboi 
eów do kwestii wietnamski -j 
uznawany by na ogół p jedy­
nek między demokratą Diraca­

mi a republik minera Uatfie’- 
dem, w s śnie Oregon. Hatfield, 
który odniósł zwycięstwo, wypo­
wiadał się pr, s pewien czas 
przeciwko eskalacji wojny w 
Wietnamie, ale pod koniec kam­
panii wyborczej mocno złagodził 
swe stanowisko i, jak twic drą 
niektórzy komentatorzy, właśnie 
dlatego wvgral. W ew ..imps- 
hire przegrał republikański „ja­
strząb” Ťhyng na rzeez demo­
kraty Mclntvre’a, zdecydowane 
go zwolennika johnsonowsk’r j 
polityki w Wietnamie. Z kełeł 
inny republikański „Jastrząb”, 

Gaidner. wygrał pojedynek z 
demokratą Coolerem. Tak wiec 
trudno wyczuć tu jakąś wyraźną 
tendencję.

Zakaz lądowania samolotów USA w Konakri

Men ::wh fflaerçfcasK 
s.korpus pokoju '

PARYŻ (PAP)

T
rzeci dzień k iferwseji szefów państw afrykań­
skich, był zarazem najdłuższym dniem obrad, 
które przeciągnęły się przez całą noc aż do środy nad 
ranem. Atmosfer kryzysu wywołanego aresztowań cm 
delegacji gwinejskiej przez rząd Ghany wyraźnie cią­

żyła na obradach, pomimo wypuszczenia na wolność Gwm-j- 
ezyków. Misja gwinęjska poť. pi zewodnictwem Leona Maki, 
przewodniczącego Zgromadzenia Narodowego, i tóra przytyła 
we wtorek rano d> Addis Aboby otrzymała od prezydenta Se­
kou Toure instrukcje zbojkotowania konferencji OJA. Celem jej 
przybycia było zawiadomienie delegatów o brutalnych meto­
dach zastosowanych przez władze ghańskie wobec aresztowanej 
ielegaeji gwinejskiej z ministrem spraw agranicznych tego 

kraju na ezele. Leon Maka rozmawiał w tej sprawie z prezy­
dentem Naserem "rzed jego odlotem do Kairu i z wieloma in­
nymi siefami p ństw i członkami delegacji.

Korespondent AFP w Addis 
Àbebie podaje, ze wyjazd pre­
zydenta Nasera i przewodniczą­
cego algierskiej rady rewolu­
cyjnej nułkownika Bumediena 
przed zakończeniem obrad kon­
ferencji, mt-rpretowany jest w 
pewnych kołach Addis Abeby 
jake manifestacja solidarności z 
prezydentem Gwinei, Sekou 
Teure.

Jumedien r powrtr z Add-s 
Aoeby do Algieru oświadczył, że 
z wielu bardzo trudnych proble­
mów, jakim musi staw’é ezoło 
Afryka, najważtrejszy i najtrud­
niej“ ry Jest problem walki z ke-

« Szczyt CJA» 
zakończony

W śr«dę p« południu wa*i«>ńezy- 
ta się w Addis Abebie trzecia 
konferencja szefów państw i rzą­
dów krajów crionków Orgamnea- 
eji Jedności Afrykańskiej.

Przemówiemie kcńeowe wygłos« 
cesarz Haile Selasie, który pod­
kreślił w swym wystąpieniu 
realizm rezolucji (przyjętych przez 
konferencję, stwierdzając, ie tym 
ra®em „ci którzy krytykują Afry 
kę nie będą mo<lj po-wiedzieć, że 
rezolucje nie zostaną zrealizowa-

Kiedy operacja Johnsona?
NOWY JORK (PAP)

Rzecznik prasowy Białego Domu 
podał, że prezydent Johnson nie 
będzie operowany w bieżącym ty­
godniu. Dotychczas nie została za­
decydowana konkretna data ani 
miejsee przeprowadzenia operacji.

dPokîy p'u.7 człowieka))
w ONZ

NOWY JORK (PAP)
Komitet socjalny XXI sesji Zgro 

madzenia Ogólnego NZ zakończył 
prace — jak donosi nowojorski 
korespondent PAP red. W. Gór­
nicki nad doniosłym projektem 
międzynarodowej konwencji w 
sprawie socjalnych i ekonomicz­
nych praw człowieka. Konwen­
cja te iwyskala nazwę pak­
tów praw człowieka. Do opra­
cowania pozostają jeszcze te czę­
ści paktów które dotyczą praw 
politycznych i obywatelskich.

Komitet przyjął m. in. zasadę, 
aby przy ratyfikowaniu paktów 
sygnatariusze mogli dokonywać 
odpowiednich zastrzeżeń.

niinilllllll!IUIIIIII!IIUIII!IIIIIIIIIII!llillllllllllll

IU skrócie
• Gen. H. Hoffmann, minister 

obrony NRD oświadczył na na­
radzie »owódców armii w O- 
rienburgu, ż znacznie wzrosła 
siła i gotov ość bojowa Narodo­
wej Armii Ludowej NRD. Współ 
nie z sojuszniczymi armiami U- 
kładu Warszawskiego siły bojo­
we NRD są w stanie odnieść 
zwycięstwo na nolu walki rów­
nież w warunkach wojny rakie­
to wo-nuklearnej.

Dowództwo francuskich sił 
lądowych postanowiło wycofać 
z terenu NRF niektóre swe jed 
nostki. Jest to już druga decy­
zja po niedawnym odwołaniu 
do kraju francuskich oddziałów 
JotnicTwa.

C Franoja ogłosiła listę dal­
szych produktów rolnych i prze 
mysło ych, których import do 
Francji będzie woiny od wszy­
stkich ograniczeń ilościowych. 
Zniesienie kontyngentów doty­
czy krajów zachodnie! jak i 
państw socjalistycznych.
• Start sł»tku kosmicznego 

„Gennni 12” został cdroczony 
o dalsze 48 gwdz. i będzie mógł 
nastąpić dopiero w piątek.

9 Dzięki sputnikowi teleko­
munikacyjnemu „Mołmia 1”, 
mieszkańcy Dalekiego Wschodu 
mogli obserwować na ekranach 
telewizorów przebieg defilady 
orać manifestację na Placu 
Czei wonym w Moskwie z oka­
zji 49 rocznicy Rewolucji Paź­
dziernikowej .
• India i CSR8 podpisał- w 

Delhi porozumienie o j/spółpra 
cy w dziedzinie pokojowego wy 
korzystania energii atomowej.
• Grupa bojówkarzy z wro 

skiej partii neofaszystowskiej 
dokonała bandyckiego napadu 
na loKat WłPK w rzymskim re 
jonie Latin« Metronio. Pobili 
oni dwóch członków partii i, po 
c«ym zbiegli
• V“ Wiedni » »skończył się 

proces sądowy przeciwko ludo­
bójcom ze Stanisławowa, SS- 
owoom W i .1. Maurerom, któ­
rzy w latach 1941—1943 biali tt- 
dział w rozetrzeliwamiu ludnoś­
ci cywilne.’ ze Stanisławowa. 
Sąd skazał W. Maurera na 8 lat 
więzienia * jego brata Johanna 
na 12 lat.
• Irańskie towarzystwo naf-

tow« «stanowiło utworzyć wła 
sną flotę zbiornikowców, aby 
zmniejszyć uzależnienie od za­
granicznych tankowców. Iran 
zakupił już cztery zbiornikow­
ce, » dalsze cztery zamówił w 
Japonii. («3

Dęba a gren gra Ina w Sejmie

Dolsiy wszechstronny rozwój 
gospodarki 

głównym zadaniem planu
Sprawozdanie Komisji Planu Gospodarczego, Budżetu i Finansów 

złożone przez pos. Jozeia KULESZĘ
Przedstawiając Sejmowi wy­

niki prac poselskich nad projek 
tem 5-letniego planu rozwoju 
gospodarki narodowej na lata 
19i'6 — 70. pos. Józef Kulesza 
podkreślił, że projekt ten był 
przedmiotem wielokierunko­
wych analiz i dyskusji. Szcze­
gólne novum w konstruowaniu 
obecnego planu stanowiły projek 
ty planów alternatywnych, przy 
gotowy wane przez przedsiębior. 
stwa.

Przedstawiony przez rząd pro 
jekt planu dostosowuję metody 
piętnowania do wyższego etatu 
rozwojowego gos rodarki, w kto 
rym koniecznością staje się 
szersze sięgnięcie po intensyw­
ne metody wzrostu ekonomicz­
nego. Czjni on także zadość wy 
migom elastyczności w działa­
niu. zapewniając jednocześnie 
środki ola likwidacji - w traf­
cie wykonywania planów — 
trudnych do przewidzenia < i- 
chyler':. Pro je t uwzględnia tak­
że konieczność dysponowania 
przez gospodarkę niezbędnymi 
rezerwami.

Głównym zadaniem obecni 
go planu Jest zapewnienie dal­
szego. wszechstronnego roz­
woju sił wytwórezych, ut iwo 
cześnienie struktury gosnodar 
czej kraju, zapewnieni zatrud­
nienia młodzież, wchodzącej w 
wiek produkcyjni oraz dalsze 
polepszenie warunków żyeia-

Dochód narodowy wytworzo­
ny ma się zwiększyć w 1979 r. 
— w stosunku do 1965 r. — o 
ok. 34 proc. Plan przewiduje 
wzrost udziału przemysłu w 
tworzeniu doehod” narodowego 
z 50,5 proc, w 1965 r. do ok- 56 
proc, w 1976 r. Dochód naro ►- 
wy do podziału będzie w 1970 
r- • ok 32 proe. wyższy nil w 
ub. r. Fund isz spożycia Ogółem 
pov ;kszy się o 27 proc-, a tv 
przeliczeniu na 1 mieszkańca — 
• ok. 20 proe. Akumulowana 
część dochodu národe-ego wzrt> 
śnie 34 proc., a udział aku­
mulacji v dochodzie narodo­
wym z Aż proc, w 19€5 r. do
25.6 proc, w 1970 r- Udział in­
westycji netto zwiększy się od­
powiednio z 17,1 proc, do 18,7 
pro«.

inwastyc a
Charakterystykę zadań po­

szczególnych działów gospodar­
ki rozpoczą. J. Kulesza od i- 
westycji. Nakla ly inwestycyjne 
wzrosną w bieżącym 5-leciU o
37.6 proe. i wyniosą 840 mld zł., 
z czego 759 mld zł. w gospodarce 
uspołecznionej. Na rolnictwo 
przeznacZL się 65,5 proc-
cej środków/ niż w tatach 196,' — 
65. na przemysł — o 38 proc. 
(344 mld zł. wiecej. Na bu­
downictwo mieszkaniowe i go­
spodarkę komunalną przewidzia 
no 145 mld zł. Na oświatę nau­
kę. kulturę, ochronę zdrowa i 
kulturę fizyczną — 43 mld zł.

Zabezpieczeniu realności pla­
nu i środków/ na nowe potrze­
by. które mogą się wyłonić w 
trakcie lealizacji planu, służy 
24-miliardowa centralna rezer. 
wł inwestycyjna oraz rezerwy 
w planach resortów i woje­
wództw.

Główne zadania w polityce 
inwestycyjne! — to koncentra­
cja nakładów-. modernizacja, 
szybkie oddawani“ obiektów do 
użytku i uzyskiwanie przez 
nie zaplanowanej mocy produk­
cyjnej. [słotną sprawą będzie 
wzrost możliwości wykonaw­
stwa inwestycyjnego poprzez 
lepsze wykorzystanie mocy, o_ 
szczędną gospodarkę materiałi 
mi. usprawnienie organizacji 
pracy itp.

Przemysł
W dziedzinie przemysłu pro­

jekt >-latki zakłid» wzrost pro 
dukcji *3,6 proe., czyli o 7,5 
proc, średnio ocznie. Jest to 
ułan realny. Można przyjąć że 
bedzie on przekroczony — szcze 
gólnie w produkcji ooartej na 
surowcach pochodzenia rolnicze 
go. Plan zakłada aalsze unowo 
cześnienie struktury przemysło­
wej. Daje temu wyraz przewi­
dziany wzrost produkcji przemy 
słu chemicznego o 80 proc., elek 
trotecnnicznego — c t>8 proc-, 
maszynowego i konstrukcji me­
talowych — o 60 proc. Eksport 
maszyn, urządzeń i środków 
transportu powinien się zwięk­
szyć o 92 proc. Planuje się rów 
nieś zmiany wewnętrznej struk 
tury produkcji poszczególnych 
gałęzi przemysłu-

Rozszerzy się i wzbogaci oaza 
paliwowo - si.rowcowa. W ogól 
nym bilansie paliwowym znacz­
nie większa niż dotychczas ro­
lę odgrywać będą węgiel bru­
natny, ropa naftowa i gaz.

Tempo WL-rostu i kierunki 
rozwoju produkcji przemysło­
wej zmierzają do lepszego za­
bezpieczenia rosnącej siły na­
bywczej ludności.

W porównaniu z ubiegłym 5- 
1 ciem zmniejszy się poważnie 
rozpiętość pomiędzy tempem 
wzrostu produkcji środków wy 
twarzania i przedmiotów spoży­
cia. Istotne zmiany na lepsze 
przewiduje się zarówno w ilo­
ści jak i jakości produkcji wy­
robów rynkowych. Spośród wy­
robów przemysłu lek ki ego po­
prawę zaopatrzenia rynku za­
pewnić ma m. in. zwiększona 
produkcja deficytowych wyro- 
bów dziewiarskicn z włókna 
chemicznego.

Rolnictwo
Charakterystyczną ceehą o- 

becnej 5-Iatki jest koncentro­
wanie środków na rozaój rol­
nictwa. Udział nakładów na 
ten cel v inwestycjach ogółem 
podniese się z 14 proc, w la­
tach 1961—65 do ok. 18 proc. 
Wzrosną inwestycje przeznaczo­
ne na rozwój przemysłu nawo­
zów sztuczn ;ch, maszyn i na­
rzędzi rolniczych, mieszanek 
paszowych itd. Zarysowuje się 
w związku z tym możliwość 
przyspieszanie wzrostu produk­
cji rolnej a jednocześnie ogra­
niczenia i stopniowej likwida­
cji importu zbóż. Szacuje »ię, 
ie globalna produkcja rolnic­
twa wz-uśnie w stosunku do u- 
biegłej 5-latki • 13,9—14,6 proe.

Elektryfikac’a obejmie dal­
szych 360 tys. zagród chłop­
skich. Nakłady na inwestycje 
melioracyjne wzrosną o 77 proc 
Kredyty inwestycyjne dla rol- 
niKÓw indywidualnych, dla kó­
łek rolniczych i spółdzielni pro 
dukcyjnych zwiększą się o 87 
proc, i wyniosą ok. 30 mld zł.

Eksport
Jednym z węzłowych proble­

mów planu jest osiągnięcie prze 
widywanego w rostu eksportu 
eo najmniej o 33 proc., dalsz* 
poprawa jego struktury a także 
polepszenie efektywności obro­
tów «.granicznych. Ogólne tem 
po wzrostu eksportu będzie niż 
eze od osiągniętego w ubiegłym 
5-leciu, jest to jednak wyni­
kiem świadomego ograniczenia 
importu zbóż i eksportu pro­
duktów rolnych a także zmniej 
szenia tempa wz stu eksportu 
surowców 1 palitv.

Stopniowa likwidacja imnoHu 
zbóż umożliwi kierowanie nad­
wyżek płatniczych na zakup 
dć br imwestycyjgiych, surow- 
cOw i materiałów. Kluczem do 
osiągnięcia tych celów jest 
wzrost eksportu maszyn i u- 
rządzeń oraz przemvslowych 
artykułów konsumpcyjnych. O- 
siągnięcie w 1970 r. w ekspor­
cie 44-procentowego udziału 
maszyn i urządzeń oraz 17- 
procentowego udziału kon­
sumpcyjnych towarów przemy­
słowych, stanowi nieodzowny 
warunek pomyślnego wykona­
nia całości zadań planu 5-let­
niego.

W obrotach handlowych z za­
granicą zasadnicze znaczenie ma 
ją umowy z bratnimi krajami 
socjalistycznymi. Wieloletnie 
umowy o wzajemnych dosta­
wach stanowią mocną podbudo­
wę zarówno naszego planu 5- 
letniego, jak i planów naszych 
socjalistycznych przyjaciół. Wy­
niki rozmów, przeprowadzonych 
ostatnio w Moskwie przez dele­
gację partyjno-rządową "'»RL 
wskazują, że nasze bliskie 1 ser­
deczne stosunku z ZSRR stale 
się rozwijajó) i że dzięki lemu 
powstają możliwości osiągnięcia 
znacznb wyższego — ponad za- 
łożenii dotychczasowych umów 
— wskaźnika obrotów handlo­
wych w’szecnstronnego umoc­
nienia współpracy gospodarczej 
i naukowo-technicznej.

Plan nrzew iduje dalszy roz- 
v’Oj wymiany handlowej . pali­

wami kapitalistycznymi. Bę- 
dziemy również rozszerzać po­
moc dla krajów rozwijających 
się.

Transport
Duża rola gospodarcza przy- 

rada w planie transportowi. 
Wartość przewozów powinna 
się zwi iszyć o ok. 37 oroc. 
Elektryfikacja obejmie dalsze
1.550  Km linii kolejowych. Szyb­
ciej niż dotychczas rozwijać się 
będzie transport samochodowy. 
Tonaż floty handlowej zwiększy 
się pod koniec 5-lecie o 46 proc.

Nastąpi poprawa wskaźnika 
„gęstości" telefonicznej. W 1970 
r ok. 87 proc, ludności kraju 
będzie oabierać program telewi­
zyjny.

Już na IV Zjeżdzie PZPF — 
powiedział J. Kulesza — ooec- 

ia 5-latką zyskała miano „5-lat­
ki jakosej i nowoczesności”. Dla­
tego też integralna częścią plam, 
jest program rozwoju nauki i

techniki na lat« 1966 — 19. 
Uwzględnia, on obecne i przy­
szłe ] otrzeby naszej gospodarki, 
zakłada dalszą koncentracje i 
specjalizacje produkcji, mecha­
nizację prac ciężkich, automaty­
zację nrocesów wytwórczych, 
rozwój elektroniki i elektronicz­
nej techniki obliczeniowej.

Zapoczątkowana już w wielu 
zakładach m iernizacja wyro­
bów i technologii wymaga po­
prawy organizacji i rytmiczno­
ści produkcji. Dlatego t*k wiel­
kie znaczenie ma realizacja 
■wskazań VII Plenum KC PZPR 
w tej dziedzinie.

Zatrudnienie
Przechodząc do problemów za 

trudnienia, nu' ,vca przypomniał, 
że zasony siłv robocze! w la. 
tach 1966 — Ï0 powiększa się w 
miast uch • 644 ty i. osób na 
wsi o 916 tys. osób. Plan zakła­
da wzrost zatrudnienia (bez ucz­
niów) w podarce uspołecz­
nionej o 1.457 tys. osób (do 9,7 
min osób w 197 1 r.), « gospodar­
ce nieusnołec: ionei poza -olnic- 
twei.i — o 105 tys osób. Prze­
widuje się że liczba osób zawo­
dowo czynnych w gospodarce 
chłopskiej utrzyma się na do­
tychczasowym poziomie. Miejsc 
pracy na wsi w zaiwodai h po­
zarolniczych przybędzie ok 217 
tys.

Ist tne zmia y nastąpią w 
strukturze kwa’ifikacyjne; ža­
ti Lidnionych. Odsetek pracowni­
ków z wykształceniem zasadni­
czym. ś dnim i wyższym wzro­
śnie z ok. 32 proc, w 1965 r. do 
42 proc, w 1970 r.

W przemyśle planuje sie 
wzrost wydajności o ok. 4,6 proc, 
rocznie, a w budownictwie o 
ok. 4 9 proc. Wskaźniki te nale­
ży uznać za minimalne, nato­
miast przewidziany wzrost za­
trudnienia w tych działach go­
spodarki — za maksymalny. Nie 
oznacza to ograniczania frontu 
pracy w gospodarce. Odwrotnie, 
plany rorwcju usług w mieście 
i na wsi nie były dotyi hczas 
wykonywane, m. in. z powodu 
braku tadr, a jak wiadomo, na 
usłu<i te i»t beje znacznie więk- 
? — zapotrzebowanie, niż to okre­
ślają zamierzenia planu.

Pizy 18-procentowym wzroś­
cie funduszu spożvcia na 1 mie 
szkańra '■ dochodów osobistych, 
przeciętna płis“a realna w go­
spodarce uspołecznionej wzros­
nąć IW*. O , ok. I“ proc. Proiekt 
planu harmonijnie uwzględnia 
zarówno potrzeby rozwoju eko­
nomicznego kraju, jak i po­
prawy stopy życiowej. Wzrost 
średniej płacy realnej trzeba 
planować z rozwagą. Nie moż 
na planować więcej, niż wy­
nika to z szacunków przewiďy 
wanego wzrostu dochodu naro 
dowego i wymogów jego po­
działu. Nie wyklucza to by­
najmniej możliwości uzyskania 
wyższego wskaźnika płacy real­
nej drogą pełniejsz.ego wyko­
rzystania rezerw obniżki kosz 
tów produkcji i wzrostu wy­
dajności pracy

Rynek
Jednym z podstawowych za 

łożeń planu jest, dalsz popra­
wa zaopatrzenia rynku i wzmo 
cnienia równo Vagi rynkowej. 
W KUO r przewiduje się wzrost 
sprzedaży towarów rynkowych 
dla ludności o 37 proc. Zmniej 
szy się spożycie przetworów 
zbożowych i ziemniaków przy 
wzroście spożycia artykułów 
mleozarskieh. ryb. tłuszczów 
roślinnych, jaj, mięsa ; prze­
tworów mięsnych.

Dla wsi zwiększy się m. in. 
dostawy materiałów budowla­
nych, wyrobów hutniczych, ma 
szyn, nawozów sztucznych, srod 
ków ochrony roślin it

Liczba ílewizrrów na 1000 
mieszKańców wzrośnie z 74 w 
1965 r. d 128—134 w 197P r„ 
pralek odpowiednio ze 125 do 
143—141. lodówel z 26 do 68 

■—74. Końcowe lata planu przy 
niosą także zwiększenie . poda­
ży samochodów osobowych, PI a 
nowany jest jednocześni“ dal­
szy rozwój sieci detalicznej 
handlu i zakładów gastrono­
micznych ,

W latach 1966-70 przybędzie 
w miastach ' na wsj 2.915 tys. 
izb mieszkalnych. Umożliwi to 
poprawę sytuacji mieszkanio­
wej w miastach ■ zmniejszenie 
wskaźnika zagęszczenia z 1,46 
osoby na izbę w 1965 r. d0 1,37 
w 1970 r.

Na zakończenie pos. Kulesza 
poinformował, że Komisja Pla­
nu Gospodarczego. Budżetu i 
Finan1 >w uchwaliła i przedło­
żyła Sejmowi Jo roznatrzenia 
11 poprawek do proiektu u- 
chwały o planie. Niezależnie 
od tego komisie sejmowe u- 
'hwaliły łącznie 95 dezydera­
tów.

V imienin [emisji P.an Go 
snod'arczego, Budżetu i Finat 
sów mówca wnoś; o przyjęcie 
przedłożonego projektu planu 
wri . z poprawkami.

Psglębienie lsbć w; 
z ZSRR i innrmi krajami 
- czyni) kie.ii fündamenlo!nym

Przemówienie przewodniczącego Klubu 
Poselskiego PZPR pos. Zenona KLISZKI

Pie szym mówcą vt d“bacie 
jeneralnej był przewoaniczą. y 

,'tlubu Poselskiego PZPR pos. 
Zenon Kllszko który stwierdził, 
ż( posłowie PZPA całkowicie 
solidaryzują się z~ stanowiskiem 
Komisji PI nu Gospo trczei o, 
Budżetu i Finansów. Fakt, ie 
obecnie w ciągu 2 miesięcy nasz 
przemysł wytwarza produkcję 
równi oo do wartości produkcji 
globalnej tęgi przemysłu za ca­
ły 1550 roi świadcz; o wyso­
kiej dynamice rozwojowej całej 
naszej gospodarki. Proje tt no 
vego pianu 5-letr.iego jest lepiej 

skoordync any wewnętrzni«-, 
jest bardziej realny przede wszy 
stkira llatego, że .er<> propor­
cje ileś Iowę zostr’.j lepiej wy­
ważone i uwzględniają doświad­
czenia nr.nio.iych lat

Omawiając dalej niektóre as­
pekty reform systrmi planowa­
nia i zarządzania, móv’“a przy­
pomniał, że punktem wyjścia 
tyci reform była decentraliza­
cja decyzji gosp ąarczych i przy­
znanie przedsiębiorstwom kln- 
czov ‘j roli w systemie zarzą­
dzania. W opar ńu o własną 
praktykę i doświadczenia ömych 
krajów dojrzał u nas pogls.d, iż 
szczeblem, na którym powinno 
zapadać gros operatywnych de­
cyzji w zakresie produkcii inwe­
stycji itp., powinno l. ć zjedno. 
czenii przemysłowe. Realizowa­
ne obecnie dalsze zmiany n 
tym odcinku mają m, in. na ce­
lu przezwyciężenie występują­
cych w rozwoji naszej . o j- 
darki tendancji do osiąga la 
wzrostu produkcj: iroga nad­
miernego zatrudnienia i vzrostu 
funduszu plac, częstego zwięk­
sza' ia inwestycji po.iad realne 
możliwości Kraju, wzmagania 
presji iportowych. Mówca przy 
pomniał że mimo głębokich 
zmian strukturalnych jakie w 
ciągu ostatnich lal zaszły w na­
szym przemyśle, model organi­
zacyjny naszego przedsiębiorstwa 
przemysłowego i Jego wewnętrz­
na struktura zatrudnienia nie 
uległy istotnym przeobrażeniom.

Dlatego z wenia Vil Plenum 
szej partii - powiedział Z.

Kliszko — zmierzają przede 
wszystkim do przeciwdziałania 
dwom nlepomvilnym zjawiskom: 
-iedostatecznemu wzrostowi wy­
dajności pracy i przerostom w 
zatrudnieniu oraz niezar uval 
jącej rytmiczności produkcji. 
Udoskonalenia systemu zarzą­
dzania przedsiębiorstwem i cała 
gospodarka narodową nie da się 
przeprewadzić jednym posunię­
ciem, wymae <o systematycz­
nej prący, odbywającej się w 
sposób kompleksowy. Wykona­
nie tego zadania nie jest możli­
we bez udziału samorządów bez 
aktywności załogi. W ostatecz­
nym bowiem rachunku zawsze 
decyduje człowiek, jego doświad­
czenie i Umiejętności, jego za­
angażowanie i ofiarność, jego po­
stawa ideowa i moralna. W t n 
1 idzkim społecznym czynniku 
kryją się olbrzymie rezerwy lep­
szej pracy w całej naszej gospo­
darce Doskonaląc syster. bodź­
ców materialnych system pre­
miowania, pamiętajmy jednocze­
śnie o luczkich amb'cjach wy­
konywania dobrej roboty, jego 
ciągłego doskonalenia.

Następnie Zenon Kliszko stwier 
dził, ie doświadczenie z realiza­
cji poprzednich planów 5-lot.nich 
denr idzi. że kluezowe znaczeni« 
dla pomyślnego wykonania zało­
żeń naszego rozwoju gosped r- 
czego ma sytuacja w rolnictwie 
i handln zigranicznym. W rol­
nictwie celem zasaaniczyrr. jest 
stopniowe ograniczanie impor­
tu zbóż, który ob( iąża silnie bi­
lans naszego handlu zagranic :- 
nego, a następnie — całkowite 
uniezależnienie się oa tego im­
portu.

Mówca podkreślił doniosłe 
znaczenie decyzji Związku Ra­
dzieckiego o aostawie dla Pol« 
ski 1 min ton Mzenlcy - tego* 
rocznych rekordowych zbiorów, 
co pozwol’ nam pokryć w przy 
szłym roku połowę naszego za­
potrzebowania na zboże z im­
portu. Zwrócił też uwagę, że 
trwała poprawa sytuacji w han 
dłu zagranicznym wymaga dal­
szego rozwoju i polepszenia 
struktury ekspirtu ora-, w; ko­
rzystania wsr.ystkicn możliwo­
ści jakie stwarza rozwói wy­
miany handlowej z ZSRK i « 
innymi krajami socjalistyczny­
mi, Z. Kliszko zaznaczył, że bę­
dziemy nadal dążyć <io Dopra­
wy sytuacji w obrotach z kra­
jami kapitalistycznymi, jednak­
że musimy zaawać sobi« spra­
wę z faktu, że zarówno dotych 
czasowe pozytywne zmiany w 
strukturze naszego eksportu, 
jak również możliwości wi ra­
stu sprzedaży maszyn, u- 
rządze" i innych artykułów 
przemysłowych związane są 
przede wszystkim z rozwojem 
stosunków gospodarczych i era 
jami socjalistycznymi, a zwł%sz 
cza z ZSRR, na który przypada 
połc.w a naszych obrotów na 
rynku socjalistycznym.

Z. Kliszko obszernie omówił 
ostatnie rozmowy moskiewskie, 
w czasie których stwierdzono 
m. in. duze możliwości obu­
stronnie korzystnej specjaliza­
cji i Kooperacji rówi ież w tak 
nowoczesnej i skomplikowanej 
gałęzi przemysłu jaką jest prze 
mysł elektroniczny. Mówca 
stwierdził- że dziś otwierają się 
przed nami w dziedzinie współ­
pracy gospodarczej i wzajem­
nych nowiązań ekonomicznych 
o wiele szersze perspektywy. 
W rozmowach moskiewskich 
rozstrzygnięto m. in. sprawę 
zwiększenia wzajemnych do­
staw maszyn i urządzeń ponad 
dotychczasowe ustalenia na la­
ta 1966 -70. Rozwiązany zastał 
w zasadzie problem dalszego 
eksportu do ZSRR naszych stat 
ków morskich i ich wyposaże­
nia oraz eksportu artykułów 
przemysłu lekkiego i innych. 
Osiągnięto też m. In. porozu­
mienie o zwiększento dostaw 
ropy naftowe: z ZSF do Pol­
ski z 7 min w 1 >70 r. do 11 
min ton w 1975 r. Nastąpi roz­
szerzenie polsko - radzieckiej 
współpracy naukowo - teehnicz 
nej, przewidujące przekazanie 
Polsce wielu nowych dokumen­
taci i, zwłaszcza dis rozwoju 
nowoczesnego' przemysłu elek­
tronicznego

Polska Ludowa jest «dntrre- 
sowana — powiedział Z. Klisz­
ko — rozwojem współprą y ro- 
spoćarczei, a rwłasz« » stosun­
ków handlowych we wszystkich 
kierunkach geograficznych Roz 
szerzamy wspólnra gosnodar- 
cza z Francją. Anglią, Włocha­
mi i innymi krajami kapitali­
stycznymi.

W zakończeniu swego prze­
mówienia Z. Kuszko stwierdził, 
że w procesie przekształcania 
Polski w państwo nowoczesne, 
rilne, niezależne, zdolne do sta­
łego i dynamicznego rozwoju, 
wielką rolę odgrywa współpra­
ca ze Związkiem RacizieCKim 1 
innymi krajami socjalistyczny­
mi. Oparta na zasadach całKo- 
witego równouprawnienia I 
wzajemnych korzyści współpra­
ca ta, ma dla Polski funaamen 
tajne znaczenie ekonomiczne i 
polityczne.

Wystąpienia przewodniczących 
Kluoów Poselskich ZSL i SD

W imieniu Klubu Poselskie­
go ZSL zabrał g to jego prze­
wodniczący ; >s. boi iłów Po- 
dedwerny, który skoncentrował 
się na problemach roi lictwa w 
planie 5-letnim. Podstawowym 
problemem w rolnictwie w o- 
be. nym 5-leciu — powiedział 
mówca — jest zwiększenie pro 
dukcji zoóż i pasz do rozmia­
rów. które pozwalają na I 
ważne zredukowanie importu 
zbóż i stworzenie odpowiednich 
rezerw.

Omawiają, środki produkcji 
konieczne dla dalszej intensy­
fikacji rolnictwa, B. Podedwor- 
ny podkreślił wielką wage, ja­
ką ma przewidziane zwiększe­
nie rodukeji materiałów budo­
wlanych.

W dalszym ciągu sw“1 wy­
stąpienia. mówca podkreślił, że 
jlan n 970 r. zakłada d il- 
szy wzrost produkcji ogrodni­
cze) i wzrost skupu warzyw 
i owoców.

W realizacji zadań nowego 
5-letniego Dianu — powiedział 
następnie B. Pc ledworny 
duża rola przypada radon na- 
r odo wy n, w których dyspozy­
cji z ajduje, się co roku po­
nad ‘ ’4 część środków budżetu 
państwa. O prawidtowym wy­
korzystaniu nakładów, zwłasz­

cza w rolnictwie, w poważnym 
stopniu zadecyduje organ Za- 
torska działalność rad narodo­
wych i ich organów. Dalsze 
n ogiębianie procesí decentrali­
zacji przekazywań GRN no­
wych zadań i środków zwięk­
sza ich rolę ; wpływy.

J*n Kar. 1 íVende — przewod­
niczący Klubu Poselskiego SD 
—w swoim wystąpieniu pod­
kreślił, że obecny plan 5. letni 
jest planem dobrej j ikosci j 
nowoczesności "ospodarczej, in­
tensywnych baaań naukowych, 
nrzemyśleń ; przygotowań do 
nieustannego ruchu naprzód w 
drodze ekonomicznych i sdo- 
łec-nych przeobrażeń kraju. 
Mówca skoncentrował się prze 
de wszystkim na roli drobnej 
wytwórczości w planie 5-let­
nim, ja ko tej gałęzi gospodar­
ki narodowej, która dostarcza 
na rynek wewnętrzny 1/4 ogól 
nej masy towarowej oraz więk 
szość usług.

J. K. Wende podkreślił, że 
plan rozwoju gosnodarki na bie 
żące 5-lecie bçdziemv realizo­
wać w znacznym stopniu w 
powiązaniu z rozszerzającą się 
współpracą z krajami socjali­
stycznymi.

lenializmem, rasizmem 1 e»«:ra- 
nicznymi meioiialami, „które 
naaal zachowały pozveję domi­
nuj» eą w 'icznych rejonach kon­
tynentu afrykańskiego”. Bume- 
dien podkreśli! równocześnie z 
uznaniem, że „pomimo wszyst­
kich trudności konferencja na 
szczycie OJA mogła jednak 
dojść do skutku".

W ssmej Gwinei prezvdent Se­
kou Toure rozkazał Amerykanom, 
członkom „oddziałów pokoju”, 
opuścić kraj w ei ku « dni. Po- 

adto samoloty Unii amerykań­
skiej „Panam” straciły prawo za­
trzymywani» się w Konakri. Gwi­
nea podkreśla w ten spotob, że 
uważa rząd USA za odpowiedzial­
ny za areszrowanie jej dyplorr 1- 
tów w Akrze

Mi A-9

Jaka pogoda?Otruła męża

Za liczny udział w pogrzebie

znała; zwy-
wodkl pi-

Marlan
Częatoeho-

składają:
WSPÓŁPRACOWNICY 
PODSTAWOWA 
organizacja party.«”a
RADA ZAKŁADOWA 464g

Jak podaje PT'IM — 10 bi prze 
widuje się zachmurzenie umiai ko- 
wane, miejscami duże i gdzie- Prred Sądrr Wojewódzkim — 

Ośrodek Zamiejscowy w Często­
chowie — zakończył się proces o 
otrucie Jana Jurczyka.

W procesie tym oskarżeni byli: 
żona tragicznie znu tego l iryka 
-Turczyk i jej przylocie! 
Cipior — ileszkańey 
wy.

rienryka .Tur zvk 
ezaje męża popijania 
wem, w dniu 11 marca b nasyp* 
la do butelki eyjanteu miedzi, któ­
rego dostarczył jej Marian Cipior,

Sekcja zwłok wykazała otruete.
Sąd Wojewódzki Skazał spraw­

czynię zabójstwa Henrykę Jur­
czyk na U lat więzienia, a Jej 
przyjaciela Mariana Cipiora za u- 
dzielenic onmocy w nopełnieniu 
przestępstwa, na 1 więzie­
nia. (v P)

niegdzie opady mżawki. Mgły, 
temperatura maksymalna od 
2 st na wschodzie do 8 w cen­
trum i 16 ma południu. Wiatry 
słabe.

W Iniu t. 11. isss r. zmart 
w wieku lat 65 za Jużony 
działacz rzemiosła

Trener nię#ciarzv Feliks 
Stamm rezygnuj :e w«pótp «y 

PZB. Nie mógł on znaleźć 
■> ...lólnego języka z kierowrac- 
•—em związku. Jako trener Pol­
skiego K nitetu Olimpijskiego 
będzie zajmowa« sif tylko szko- 

grupy olimpijskiej.
• Zalegty mecz o r str» .wo 

n ligi piłka 'klei pomiędzy li« ą 
Raeibórz a Tharezmi Wa rzy, h

ukończy! eię sukcesem raciborzi n 
3:1 (1:S).
• 1 rww meez 1^8 ffinr' u 

PZP pomiędzy Servette Gene» a 
i Sp-rtą P—terdam wygrali pił­
karze Servette 2:0 (1:0).

W pozostałych mee» ich uzy­
skano /yniki; Spartak Moskwa —

i oj z ego u G KI
oraz pomcc i współczucie 
składa podziękiowani“

ŻONA i RODZINA

"apto Wiedeń 1:1 (1:M, Va«s • 
G-oer — Sp< rting Dwa 1:0 (1 1. 
Real r~rago*M — E verton 2:0 
(l:ił).

C Drugie Spotka ii, hokejowe o 
Klubowy Puchar Europy, które 
odbyło się w Nowym Targu 
między Podhalem a CSKA Sofia 
zakończyło się zwycięstwem Po­
laków 8:1 (4:1, 1:1, 3:1).
• Mec-« hoke;,jwy o mistrzo­

stwo I ligi dędzy Bai>>’“nem 
Katowi! e a Górnikiem Murckl 
zakończył się wynikiem remiso­
wym 2:2 (2:1. 0:1, 0:0).

Drugie “utkanie hokejowe 
franorzanin Iilruń — Polonia 
Bydgoszcz zakończyło dę zwy ię- 
ątwem bydgoszczan 4:1 (1:1, 2:0, 
1:0).
• Najlepszyir tenisistami Pol­

ski na k 1SS6 zostali: wśród 
kobiet 0 WieczorkOwn„ Baildon 
Katowice) a wśród mężczyzn W. 
Gąsiorek (Warta Poznan).

lózaf PRAŽAK
mistrz cholewkarski

Zmarły Odznaczony Ho­
norową Odznaką Rzemio­
sła ora« Odznaką Rzemio­
sła Slą.skiegx>, był wielolet­
nim atarszym Cechu oraz 
przewodniczącym Komisji 
Egzaim-inacyjnej MHtroowskiej 
przy Izbie Rzemieślniczej w 
Katowicach.
Cześć Jego pamlęcil

RADA, ZARZĄD
DYREKCJA i KOMISJA 
OŚWIATY ZAWODOWEJ 
IZBY RZEMIEŚLNICZEJ 

W KATOWICACH

Dyrektorowi Zakładów Wy­
twórczych „SPOŁEM” w Gli­
wicach

Ww. Marianowi Koncie
wyrazy głębokiego współczu­
cia z powodu zgonu

MatkiNIECODZIENNE M’YGRANE W „TOTKU“
W zakładach Toto-Lotka * dnia 6 bm. - 

wiają ńię następująco:
— za pięć 4- liczba dodatkowa
— za pięć trafień zwykłych
— za cztery trafienia

za trzy trafienia.

wygnane przeds-ta-
096.987,—
30.211,— 

667,— 
27,—

W TOTKU PIŁKARSKIM
— za 18 odgadniętych wyników «.1

1 — za 11 tra sń 985,—
1 — za 10 trafień 131,—

Gratulujemy tym co wygrali — « wszystkim T T. Klientom — 
życzymy powodzenia w trafnym typowaniu zakładów. j

«Saikr TOTALIZATOR SPORTOWY I



Popyí no politykę...
S

iemianowice — miasto typowo robotnicze, proletariackie, miasto 
nie mogące się poszczycić zbyt wielu placówkami zajmującymi 

ę instytucjonalnie wychowaniem, pracą masowo polityczną, 
czy kulturalną Miasto średniej w:elkości, liczące 67 tys. miesz­
kańców Większość obywateli pracuje w kilku nodstawowych 

zakładach produkcyjnych. W kopalniach „Siemianowice*' i „Michał“, 
w hucie „Jedność“, w Fabryce Srub i Nitów oraz w „Kotłomontażu“. 
Dohrze rozwinięta praca partyjna: 60 podstawowych organizacji partyj­
nych, 4 300 członków partii. Dzisiaj delegaci 60 POP uczestniczą w par­
tyjnej konferencji sprawozdawczo-wyborczej. Główny temat konferencji: 
praca iceowo-wychowawcza. Chyba nie przypadkowo towarzysze z Sie­
mianowic wybrali ten właśnie problem do rozważenia na konferencji. 
W Siemianowicach można bow:eri sprawę prześledzić w dużym zagę­
szczeniu trudności I wniosków, w dużym napięciu tej właśnie problema­
tyki' Dlatego też Siemianowice mogą być w pewnym sensie terenem 
przykładowym, a pytania zadane tutaj na pewno nie są pytaniami odo­
sobnionymi Jakie one są?

J tys. nauczyciel 
dokształca się

V br, studiuje. nie przery­
wając pracy zawodowej, bli­
sko 40 tys. nauczycieli i w- 
chowawców, tj. pruwie jed- 
i cz /aria cjółu ka ii oe 
darogiczne j s ' :ól i p aci wek 
oświatowych. Z tej liczby 
ponad 29,rf tys. osób uzupeł­
nia kwalifikacje w 2-letnich 
siudiacb nauczycielskich, o 
9 tvs na wydziałach dla 
pracujący ca wyższych sak ół 

edagogicznycn, pozostali - 
w innych wyższych uczel­
niach.

Najliczniejsza g.ipę wsrod 
dokształcających sie na stu­
diach dla pracujących sti 10. 
wią nauczyciele szkół podsta 
wowych. W r. 1979 blisko 79 
pro« kadry pedagogicznej 
szkolnictwa podstawoweei 
posiadać już będzie wyk« !ał 
cenie » zakresie studium 
nauczycielskiego lub wyższe.

F yjęto w br. na studia 
w SN ponad 15-499 nauczy, 
cieli i wychowawców.

Puławy — miasto starych tradycji kultura tych i powstającej obecnie ,.wielkiej chemii". Obok 
starych dzie.nic wybudowano nowe osiedla dla pracowników „Azotów". Na z ijęciu: fragment 
nowego osiedla. CAP — Matuszewski

Rekonesans 
studentów w hutach

(Informacja własna)

W
 hucie , Bobrek" odbyte się 

Wczoraj sipotkan.e przed- 
staw.Cjeii „jednoczenia Hut­
nictwa Želazr 1 Stali oraz 

kilkunastu przedsiębiorstw hutni­
czych z 40-ośobową g-upą dyplo­
mantów i słuchaczy V roku Wy­

dziale M< tai, rciernego Polite-1- 
n: i Częstocnc .«sJciej

Częstochowscy studenci zazna­
jom eni zostali przez dyrekto -a 
ZHŻIS do spra Kad. i SŁk< le­
nia mg inż. Eugeniusza Galiń­
skiego z najbardziej aktualnymi 
prob' imam, hutnictwa.. Zwiedzili 

iwnież niektóre wydział" pro­
dukcyjne huty „B >rek“

Sootka.iia takie, a wcz __jsze 
było Już piątym z tej serii, są 
korzystne dla obu stron. Ich wy­
niki >m jest m. in. kilkadziesiąt 
przedwstępnych umów o pracę 
podpisanych międr- studentami 
Akademii Górnic >-Hvtniczej oraz 
Politechnik Gliwickie; i Często­
chowskiej z hutami żelaza i stali.

Hutnictwo zatrudnia obecnie 
okolę 200 tys. prac.wniKów, w 
ty » tys. techniki- i ponad 
5.100 inżynierów. Zadania stawia- 

e przed tą dziedzin gospodarki 
w i ik -esie produkcji, poprawy 
Jakości i nowoczesności wymaga- 
iaee ozwoiu mlecz, przygoto­
wania pro, 'kej. a więc biur .. ch- 
nologicznych, konstrukcyjnych i 
in wymagają oalszer- zwiększe­
nia k«drv i tyniery.net o 2 ty«, 
osób do 1970 roku. Chodzi -u 
głównie < inżynierów - wal >w- 
ników, elektryków i mechaników. 
W yr celu hv.nictwo zgłasza 
potrzeby i oferuje rocznie około 
300 stypendiów. Potrzeby te są 
realizowane jedynie w 30 procen­
tach. on)

Świadomy, aktywny zawo­
dowo i społecznie robotnik 
czy człowiek obojętny, traktu­
jący pracę zawodową tylko za­
robkowo, nie związany z pro­
blemami zakładu, społeczności 
teeo zakładu, wyobcowany? 
Pytanie retoryczne. Oczywiś­
cie. że ten pierwszy. Ale py­
tanie wcale nie będzie miało 
charakteru retorycznego, gdy 
zanytamy: jak, w jaki sposób 
i jakimi metodami kształtować 
tego człowieka, by stał się 
świadomym. nieobojętnym, 
twórczym członkiem społecz­
ności. I — czy wykorzystuje 
się wszystkie możliwości, szan- 
e oniz drogi, czy nie zaniedou 

je się ich pod nawałem in­
nych, pilniejszych zadań pro­
dukcyjnych, ekonomicznych, 
odsuwając na potem, gay bę­
dzie ..-ochę czasu? I pytanie 
zasadnicze: czy w ogolę moż­
na dziś rob’é nroduKcję, a ju­
tro ‘wychowanie, aloo odwrot­
nie? A więc — jak kojarzyć w 
edną całość to dwa zasadnicze 

fronty partyjnej działalności 
w zakładzie pracy, front pracy 
ideowo - wychowawczej oraz 
front produkcyjny.

Konferencja, która odbywa 
się w dniu dzisiejszym z pew­
nością dostarczy wielu wnio­
sków wzbogacających program 
pracy. Dziś przedstawiamy 

zytelnikom plon dyskusji, ja­
ka odbyła się w gronie kilku­
nastu działaczy partyjnych 
Siemianowic z udziałem przed 
stawiciela redakcji na ter wła­
śnie temat.

Już sam fakt, że towarzy­
sze z Siemianowic jako głów­
ny temat konferencji wysu­
nęli działalność ideowo-wy­
chowawczą świadczy, że pra­
gną odpowiedzieć na konkret­
ne „zamówienie społeczne ’. 
Popyt na politykę — jak się 
często obserwuje — nie spo­
tyka się z równie silną poua- 
żą. i tąd i wiele problemów 
dla działacza i aktywisty te- 
enowego. Nie jesteśmy ‘ kra­

jem zamkniętym Docierają do 
nas wycieczki i indywidualni 
turyści, sami dużo jeździmy. 
Wystarczy rzekręcić gałkę 
radu, odbiornika, by usłyszeć 
lawinę informacji i komen­
tarzy, na1 zęsciej wrogich, 
dezinformujących, tendencyj­
nych. Słąd i problem niepo­
kojący dla owego terenowego 
aktywisty. Utarło się bowiem, 
że wiele spraw z zakresu in­
formacji i propagandy załat­
wiają środki masowego prze­
kazu: prasa, radio, telewizja. 
Jednakże t przyczyn obiek­
tywnych ani prasa ani radio 
nie mogą podać tych informa­
cji c :y komentarzy u. sposób 
możliwie szeroki, pogłębiony, 
szczegółowy, Stąd też rola 
aktywisty, która bynajmniej 
nie podupadła. W bezpośred­
nich rozmowach czy dysku­
sjach nikt, jak dotąd, nie mo­
że go zastąpić, ani wyręczyć 
Są liczne py tania — na temat 
rewolucji kulturalnej w Chi­
nach, na temal stosunków 
państwo — kościoł, na temat 
stopy życiowej na Zachodzie, 
jest ogromnie dużo fałszywych 
poglądów, bezkrytycznego po­
dziwu dla tego Zachodu. Akty­
wista czy szeregowy członek 
partii pragnący podjąć dysku­
sję szuka argumentów, szuka 
szerokiej informacji i nie 
zawsze może je znaleźć w 
wystarczającej ilości.

Tal ięc popyt na politykę 
nowo uje wiele nowych za­
dań d?= organizacji partyj­
nych, la aktywistów, dla 
członków partii, ponieważ 
właśnie w be spośrednich spot­
kaniach z ludźmi istnieje bar­
dziej sprzyjający cliniat, by 
pe .une zagadnienia stawiać 
szczerze, itwar ńe, by poin­
formować głębiej i szczegóło­
wiej, aniżeli mogą to uczynić 
tzw. środki masowego przeka­
zu.

Wiąźe się z tym sprawa 
przygotowania rganizacji par 
tyjnych do podejmowania ta­
kich właśnie tematów. Kto 
wie czy na przeszkodzie temu 
nie stoi wyznawana często za­
sada podziałów funkcjonal­
nych, która polega a tyjm 
że ktoś jest od „produkcji", 
ktoś ud „gospodarki materia­
łowej” a ktoś inny wreszcie 
— od „polityki”.

Co jest 
niewygodne?

Zdaniem wielu towr-zyszy 
prowadzenie pracy ideowo- 
wychowawczej jest daleko 
trudniejsze od zajmowania 
się procesami produkcyjnymi. 
Przyjmując za zasadę, że każ­
de działanie partyjne jest za­
razem działaniem propagando­
wo -ideowym zauważa się 5ed- 
nak, że istnieje pewna uciecz­
ka przed problematyką ideo­
wą w postaci dosłownej.

Przytoczmy jednak głosy 
dyskutantów;

„Za każdym kolejnym ple­
num w sprawach ekonomiki 
idą odpowiednie dyrektywy 
i wskaźniki, każde kolejne 
plenum poprzedzone jest dy­
skusjami. Proces wdrażania 
i ealizowania normowany jest 
aktami i zarządzeniami (choć 
sprawa postaw ludzkich jest 
również nieobojętna). Nato­
miast praca ideowo-partyjna, 
jest trudniejsza — mówią to­
warzysze — ponieważ doty­
czy tylko postaw ludzkich. 
Zajmowanie się zaś „postawa­
mi ludzkimi" uważane jest za 
niepopularne, często niewy­
godne".

„Niewygodne Jest szczegól­
nie zajmowanie stanowiska 
krytycznego wobec towai zy~ 
sza, któremu zdarzyło się wy­
kroczyć pozu obowiązujące 
normy postępowania. Często 
słyszy się: dlaczego my ma­
my się tym zajmować, jeśli 
to nie było w zakładzie pra­
cy?”

„Każdy chętniej podyskutu­
je na temat braku zwoju ka­
bla. czy braku gwoździ w na- 
rzędziowni. Natomiast na ze­
braniu, na którym mówiono 
o towarzyszu, który naruszył 
statut mówił właściwie tyl­
ko.. sekretarz. Nikt nie miał 
pytali, nikt nie zabrał głosu. 
Gdy sekretarz zapytał, kto 
jest za udzieleniem nagany — 
z ociąganiem, z oglądaniem 
się na siebie, powoli podnieśli 
ręce".

Bliżej ludzi
Właściwie prowadzona pra­

ca ideowo-wychowawcza nie 
do pomyślenia jest bez rze- 
< zy wiście bliskiego, bezpo­
średniego kontaktu z ludźmi, 
bez ustawicznej troski, o zro­
zumiałość, celność partyjnego 
słowa. Ja^ to osiągnąć, co 
trzeba robić py te„ związek 
utrwalić, pogłębić? Oddaję 
głos towarzyszom:

„To fakt, że w naszej co­
dziennej prądy partyjnej zbyt 
mało wyeksponowany jest 
czynnik pracy ideowo-wycho- 
w wcze.i, C ciąłbym jednak 
podkreślić, że zajmując się 
pi zykładowo produkcją, zada­
niami człowieka w procesie 
produkcyjnym również zaj­
mujemy się wychowaniem. 
Właśnie ponrzez prace. Błąd 
tkwi może w tym, że w nakre­
ślaniu zadań za mal« mówi się 
o tym. że tu nic tylko chodzi 
o isiągnięcie jakiegoś wskaź­
nika ekonomicznego ale o to, 
jaki to będzie miało wpływ 
na życie każdego z nas osobi­
ście, na rozwój naszego mia­
sta, kraju. Chodzi o ukazywa­
nie perspektyw. Czyli w rze­
czy szczegółowej trzeba poka­
zać znaczenie ogólne a tym 
samym «w szczegół czyli włas 
ny odi inek pracy zyska inną 
rangę”.

„Aby z pracy uczynić czyn­
nik wychowawczy trzeba, aby 
każdy dokładnie znał swoje 
zadanie. Aby wiedział, że od 
niego dużo zależy, że on jest 
w pracy niezbędny, że jeżeli 
on coś zawali to odbija się to 
na pracy jego kolegów i lu- 

zi, których on nawet nie zna. 
Nie może być wychowywania 
przez praeę bez wpajania du­
cha kolektywizmu, współza­
leżności, koleżeństwa”.

„Chodzi również o zrozu­
miały język, jakn.i posługuje­
my się w naszych rozmowach 
z załogą. Mówimy na irzy- 
Kład wciąż o akumulacji. Nie 
jestem pewien, czj termin ten 
jest dla wszystkich zrozumia­
ły i czy wszyscy wiedzą o co 
my się tak bijemy. Nie lece­
nia się również kwestii do­
statecznej informacji. Przykła­
dowo: materiały dla członków 
Konferencji Samorządu Ro­
botniczego dostarcza się w 
nrzeddzien albo w dzień Kon ■ 
f< rencji. Oczywiście nikt nie 
zdąży się z nimi zapoznać a to 
jest znowu zaprzepaszczona 
szansa, by członek samorządu 
brał aktywny udział w obra­
dach”.

„A“tejednokrotnie przekona­
liśmy się, że zawsze jeżeli tyl­
ko zwrócimy cię do załóg i do 
aktywu z jakimiś wnioskami, 
trudnościami czy postulatami 

nosze ludzie nam. podpowie­
dzą wiele ciekawych rozwią­
zań. Tak było np. przy opra- 
:uwywaniu planów alterna- 
tywi ,ych. To była wielka 
szkuta aktywności..."

-»V aktualizowaniu metod 
wychów. wczj ch jest jeszcze 
sporo niedomówień. Podniósł­
bym np. spraw* kar w zakła- 

aeh oracy. Przecież w tej 
dziedzinie dochodzi się już 
niemal do absurdu. Widocznie 
ten instrument jest już prze­
starzały i nie snełnia swego 
zadania, jeśli co roku połowa 
załogi jest obłożona karami. 
Niektórzy i to członkowie do­
zoru mają tych kar po kilka. 
Przecież trzeba się nad tym 
zastanowić. Czy kary potrafią 
człowieka wychować? Nie kaź 

dego! jednemu kara nie daje 
spać, dzwoni i pyta kiedy mi 
ją umorzycie, a drugi macha 
ręką i nic sobie z tego nie ro­
bi, dla niego to nie jest kwe­
stią ambicji, a może już się 
przyzwyczaił?..."

„Natomiast zbyt mało — 
uważam — pounosi się pozy­
tywne cechy człowieka, jego 
zasługi jego odwagę, czy 
ofiarność. Tu już jest pewien 
schematyzm. Niechby czasem 
dyrektor wspomniał w publiez 
nym wystąpieniu, że taki to 
a taki w krytycznym momen­
cie dla zakładu podjął dodat­
kowe zobowiązanie, że czymś 
się wyróżnił”...

„A dl czego np. nie pochwa­
limy takiego pracownika, któ- 
■ego syn wyróżnia się w szko 
le przyzakładowej, uczy się 
wzorowo. Przecież wciąż dy­
skutujemy nad najlepszymi 
wzorcami rodziny, dlaczego 
więc nie dać temu wyrazu w 
tej praktycznej formie, na 
pet no mobilizującej, bezpo­
średniej...’’

„Ja przywiązuję dużą wagę 
do propagandy wizualnej oczy 
wiście nie w tej formie z jaką 
się obecnie spotykamy na każ­
dym kroku. Zakłady nasze 
cz sto obwieszone są hasłami. 
Ale niestety są to hasła ogól­
nikowe, wiecznie aktualne w 
rodzaju „młodzież przyszłością 
narodu”. Takie hasła nikogo 
do niczego nie mobilizują, po­
wiem nawet, że nikt tych ha­
seł nie dostrzega, nie wywo­
łują one w nikim żadnych 
skojarzeń czy bodźców. Orga­
nizacje nartyjne powinny po­
myśleć nad sposobami uatrak­
cyjnienia haseł politycznych, 
produkcyjnych. One powinny 
być : ktuame np., że jakiemuś 
oddziałowi brakuje paru ton

dekady. A może nawet: 
dlaczego oddział nie może wy­
konać zadań, z powodu jakich 
ludzi, jakich wałkoni? Unika­
my jasności w spojrzeniu na 
ludzi zarówno gdy chodzi o 
pozytywy jak i negatywy. 
Spraw:, postawy o której sta­
le mówimy jest sprawą zama- 
z. tą, niejasną. Czyjś heroizm 
wanien budzić więcej podziwu 
łajdactwo więcej oburzeni?. A 

rzecież to jest również a mo­
że przede wszystkim sprawa 
moralności, ideowości”...

„To jest oczywiście truizm, 
co powiem, że kultura, odgry 
wa ważną olę w kształtowa­
niu człowieka. Niedawno mie­
liśmy Kongres Kultury, któ­
ry podniósł rangę tej dziedzi­
ny naszego życia, przyznał jej 
wielką ro’ę. Chcę zwrócić 
uwagę na. fakt, że nigdy pra­
ca masowo kulturalna nie bę- 
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i wysłowię „Ppinii“
W

ystawa Biura Wsnół 
pracy z Konsumen­
tem „Opinia” pŁ 
„Młode małżeństwo” 
cieszy się ogremnym 
powodzeń ierr W eią 
gu 1’ dni jej tt -ra­

ni« zwiedziło ją ponad 20.000 
osób. Zwiedzający wynełnili już 
6.0n0 ankiet mających służyć 
jako podstawa óc wysunięcia 
przez „Opinię” konkretni ch 
wniosków »d adresem MHW, 
producentów r /nkowych, oraz 
KERM.

W dniu vezorajszym wysta­
wę „Opinii’ zwiedził;, członki­
nie Woj. Rad Inicjatywy K - 
biet z przewodniczącym WPTK 
sekretarzem WK7Z tow. Bro­
nisławą Cieślikowi. Przedstd - 
ciel Biura „Opinii” mgr Wi­
told Psarski zanrosił aktyw ko­
biecy na dyskusje o wystawie.

Dyskusja, która bvłi bardzo 
żywa wyszła właściwie poza 
ram oceny wystawy, i no­
ms: yła szereg nabrzmiałych 
problemów rynkowych. Ak­
tyw kobiecy poaziewa się 
od Bm-a „Opinia” eneigiez- 
nej interwencji u miarodaj­
nych czynników w prawie 
□olepszenia zaopatrzenia ryn­
ku w ładne, poszukiwane, ao_ 
bre towary. Poruszono m. in.

Międzynarodowy Konkurs 
Moj[raficzny „Prawdy3

Redakcja dzie nil „Praw 
da” zaprosiła tołografików 
i dzi ekieh i zagranicznych 
ora, .otografów . amatorów 
do wziCcia udziału w Mię­
dzynarodowym Konkursie 
Fotograficznym.

Redakcja ogłosiła na swo­
ich łamach siu nr ki kon­
kursu [>od hasłem! „Paź­
dziernik. rok 59”. Celem 
konkursu jest odzwierciedlę, 
nie historce: nych zdoheczy 
narodu radzieckiego rewo­
lucyjnych przeobrażeń na 
świeoie. utrwaleni! na taśmie 
fotel aficznąj fektów j wy­
darzeń 59 roku Rewolucji

Dla zwycięzców konkursu 
przewidzi no dwie pierw?, s, 
trzy rugie i i :edem trzecich 
i »gród oraz wiele wyróżnień. 
Pierwsza nagrodi dl» mgra- 
niesnych uczestników kon­
kursu będzie zaproszenie na 
obchody 50-Iei,2» Rewolucji 
ł’eidziernikowej ora S-tygo- 
dniowa «odrói po Zwi ;ku 
Radzieckim. (PAP)

snrawę zaopatrzenia sklepów 
w popularyzowane przez „Oni- 
mę“ koncentraty spożywi ze. 
Jest charakterystyczne, że naj­
bardziej poszukiwanych i wrro 
wadzonych ne naszym terenie 
asortymentów z reguły brak na 
rynku. Nie jest to wynikiem 
zbyt małej ich produkcji, lecz 
w -azem niedowładu handlu, 
który nie umie sprawnie roze­
znać potrzeb konsumentów i 
popełnia błędy w dystrybucji, 
nie uwzględniając lokalnych u- 
podoban.

Degustując w? śmienrte u- 
rówM, aysKutantki ubolewały, 
że brak na rynku wydawnictw 
uczących jak je przyrządzać. 
Ńalezj też skłonić gastronomię 
i stołówki, aby aktycznie po­
pularyzowały rpożywanie suró- 
vek, burząc mity o ich praco- 

chłoi .jości i wysokiej rzekomo 
cenie.

Postulowano też aby d*.i ■ 
sprzętów domowych „Opinii” 
opracował zestaw urządzeń uła­
twiających mechanizację iracy 
przy przj rządzaniu posiłków, nie 
za pomocą drogich szybkowa­
rów czy robotów, ale dzięki 
sprytnemu zastosowaniu nowo- 
cresnej, a nie tak kosztownej 
techniki.

Mgr Franciszek Kawka, spe­
cjalista od poradnictwa żywie­
niowego postulował, aby nowo- 
zesne sklepy spożywcze ukła 

dały oferowane produkty w 5 
-asadniczych grupach żywnoś­
ciowych. tak aby nabywając 
przynajmniej jeden produkt z 
każdej grupy gospodynie domo 
we były pewne, że racjonalnie 
i zdrowi ~a prowiantowały swój 
don. Kobiety przeprowadziły 
też błyskaw.czi. głosowanie na 
temat urządzenia nowoczesnej 
kuchni. W pojedynku kredens 
contra zaw leszana szafk i, w"- 
trał bezapelacyjnie unowocześ­
niony niewielki kredens. Oka­
zuje się, że szafki z reguły zbyt 
obciążają cienkie ścianki dzia­
łowe, naszveh nowoczesnvch 
mieszkań.

Mg. Psarski podkreśli! fakt, 
ze wystawa pokazuje wiele to­
warów jeszcze masowo nie pro 
dukowanych, lub deficytowych 
na rynKU — stanowi to świa­
doma zachętę pod adresem pro 
ducentów.

Aktywistkî R >dy inicj? tywy 
Kobiet postanowiły opracować 
memoriał do władz resortowych 
i do CRZ7 postulujący konkret­
ne wnioski polepszenia zaopa­
trzenia rynku w osiągalne w 
kraju pordukty, i usprawnienie 
warunków nracy tomowej na­
szveh kobiet. (Ba)

Jubileusze zusluionycn
80-lecie urodzin 

tow. Józefa Skalskiego

-ïwî historia 
narl i i

Tow. Józef Skalski jest jed­
nym z nielicznych łyjąeyeh dzuz 
łączy, którzy tworzyli historię 
partii i historię ruchu robotni­
czego na Śląsku i w Zagłębiu 
Dąbrowskim. W tych dniaeh 
przypada SG rocznica urodzin 
żarliwego rewolucjonisty.

Jako dziewiętnastoletni chło­
piec wstępuje tow. J. Skalski 
do SDKPiL, działa na terenie 
Zagłębia, jest agitatorem partii. 
IV 1907 roku zostaje zesłany do 
guberni jekaterynoslawskiej na 
ciężkie roboty. Dwukrotnie ucie 
ka z zesłania. U daje mu się po­
wrócić do Sędzina i .nów daje 
znać n sobie, Ale w 1913 r. po­
nownie rusztowany 1 im ra­
zeni dziel: los : innymi rewolu 
cjonistami w Twierdzy Piotr­
kowskiej.

Całe życie tow. J. Skalskiego 
1 i nieprzerwane pasmo walk. 
W 1918 r. organizuje Czerwoną 
Gwardię w Będzinie, jest komi­
sarzem okręgowym przy Radzie 
Delegatów Robotniczych. Lata 
międzywojenne to okres dzia­
łalności w szeregach KPP, orga 
nitowania strajków. I znów 
aresztowania i znów cele wię­
zienne. W okrePe okupacji Ju­
bilat organizuje koła PPR, jest 
łącznikiem Armii Ludowej, oie 
rze czynny udział w akcjach sa 
botażowych. Po wojnie znów 
staje w zeregach walczących o 
nową Polskę.

Za działalność społeczną ‘ po’i 
tyczną tow. J. Skalski odznacza

>’ ZL-«iai Orňerern Sztandaru 
rucy I Kasy, lwukrotnń Krzy 

żerr Grunwaldu, dwukrotnie 
Złotym Krzyżem _ isluęi. Meda­
lem Zwycięstwa i Wolności oraz 
Medalem X-lecia Polski Ludo­
wej.

Za/az po wojnie tow. Jerzy 
Szuba rozpoczął pracę w prze 
myślę koksochemicznym, a jed­
nocześnie kontynuował badania 
naukowe. W 1954 r. już jako 
docent rozpoczyna pracę w cha 
rakterze samodzielnego pracow­
nika nauki. W I960 r. zostaje 
pr tfesorem nadzwyczajnym.

Prof. dr Je tu Szuba, członek 
Egzekutywy KÏV PZPR w Ka 
tzwieach, re -.or Politechniki 
Męskiej w Gliwicach, znany na 
Śląsku działacz partyjny i spo­
łeczny oraz wybitny naukowiec 
obchod-.i 50 rocznicę urodzin.

Tow. J. Szuba za pracę nau­
kowo - badawczą oraz partyjną 
i społeczną otrzymał wiele od­
znaczeń i wyróżni... Jest ka­
walerem Krzyża Walecznych, 
Virtuti Militari kl. V, ijstaî 
odznaczonw Uedalem za War 
ssawę, Metalem Zwi ięstwą » 
Wolności ,Medaiem X-iecia Pol­
ski Ludowej. Złotym Krzyżem 
Zasługi Krzyżem Kawalersł im 
Orderu Idrodzi nia Polski, Od­
znaką Grunwaldzką ,Złotą Od­
znaką „Zasłużonemu w Rozwo­
ju Woj. Katowickiego".

Dowodem uznania dla wybit­
nych zasług naukowych tow. J. 
Szuby jest fakt członkostwa 
w licznych radach r -tikowych 
m. in. Instytutu. Chemicznej 
Przeróbki Węgla, Instytutu 
Ciężkiej Suntezy Organicznej, 
Zespołu Programowania do 
'Spraw Zgazowania i Odgazowa 
ma Węgla w Komitecie Nauki 
i Techniki, Rady Głównej Mi­
nisterstwa Szkolnictwa Wyższe­
go.

60 rocznicę, urodzin 
tow. Rufina Suchoniu 

Mucjonislo 
i oiçonizo'or 

wïodzy ludowej
50 rocznica urodzin 

prof. dr inż. Jerzego Szuby

Uczony 
i działacz

Prof. dr inż. Jerzy Szuba uro 
aził stę v littopadzie '.916 r. w 
Sonarze (ZSRR). Jest absolwen­
tem Wydziału Chemicznego Po 
litechniki Warszawskiej. Uczest 
nik powstania warszawskiego, 
w tzasie okupacji brał czynny 
udział w ruchu oporu,

Jako 74-ietni t Arnik kopalni 
„Waleska” tow. Rufis. Suchoń 
rozpoczyna swą działał jśc w 
ruchu robotniczym. W KPP 

.• „technikiem” i igitą.nrem. 
W latach wielkiego kryzysu or 
ganizuje »tfujki i manifestacje 
robotnicze, ^-zawodniczy Ra­
dzie Zakładowej kopalni „Wa­
leská”.

W tych liliach miia fil) rocz­
nica urodzm tow Rufina Su­
chania, przewodniczącego Pre­
zydium M ejskiej Rady Naro­
dowej w Rulzie Śląskiej, oie'W 
tzego powojennego starosty po­
wiatu lublinieckiego.

Tow. Rufin Suchoń w 1945 r. 
przystępuje do organizmu mia
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Pokój ten był gabinetem Ufferlitza i Ufferlitj sie w 

nim znajdował Było jednak zupełnie jasne, że nikt już 
■wiecej nie będzie z nim współpracował.

4.
Ufferlitz siedział przj mahoniowym biurku -ozmiara- 

mi przj pominając.ym stół pingpongowy. Jtgo głowa opie­
rała się na dużym prostokącie bibuły, która okazała się 
za mało chłonna, aby pomieścić w sobie wszystka krew, 
jaka z niego wypłynęła. Simon obszedł biurko dokoła i 
zobaczył, źe włosy z tyłu głowy Ufferlitza były lekko 
osmalone wokół miejsca, w które weszłe kula- pistolet 
musin! widocznie prawie dotjkać jego głowy. Prawdo­
podobnie większa cześć górnej połowy twarzy została 
rozsadzona, ponieważ krew rozprysnęła się po całym

władzy Ir.dowej w woj. kato­
wickim. Kolejno oliatuże sta­
nowisko przewodniczącego rad 
narodowych w Rybniku, Za­
brzu, : Rudzic Sl. Jubilat doko­
nał ogromnej pracy przy sca­
laniu rozległych dzielnic Rudy 
Śląskiej w jeden organizm miej 
ski. Obecnie rozwija B ispoaar- 
k< tego miasta.

Za zasługi w tworzeniu orga­
nów władzy ludowej i ich u- 
maenianiu tow. Rufin Suchań 
został odznaczony Kr /żem Ka 
walerskim Ord ru Odrodzenia 
Polski oraz dwukrotnie Ztoi-jm 
Krzyżem Zasługi, posiada także 
Krzyż Partyzancki.

Tłumaczył: A. BOGDAŃSKI

Oczywiście miała rację. Jego życie -przeplatało tyle spis­
ków i riemnych spraw, że już od dłuższego czasu nie in­
teresował się rozwikływaniem minionych tajemnic tak, 
jak ciekawiło go snucie domysłów na iema. przyszłych 
tajemniczych afer, które jeszcze nie nabrały realnych 
kształtów. Ta dociekliwa czujność stała się u niego tak 
automatyczna, że gotów był skradać sie nawet do cienia, 
który istniał jedynie w jego wyobraźni.

biurku i vidač w niej było tnaie kuleczKi jakiejś szarej 
,suo„tancji i białe jdpryski kości.

Większe plamj krwi jeszcze nie zaKrzepły, a leżący 
wśród nich zżuty koniec cygara był wilgotny. Upierając 
się na tym Święty osądził, że strzał nie mógł paść póź­
niej, niż przed godznią. I to w najlepszym wypadku.

Spoji zał na zegarek. Wskazywał dokładnie godzinę 
druga. W domu panowała absolutna cisza. Jeśli była w 
nim jakaś służb, pomieszczeń a jej były zbyt daleko, aby 
móc usłyszeć jakiś hałas.

Simon stał bardzo spokojnie i rozglądał się po pokoju.
Ale czy tak było naprawdę? Dawno go już nie zawiodło 

żadne przeczucie. Jak to powiedział Ufferlitz: „Oczywi­
ście znajdzie się wielu takich, którzy mi będą zazdro­
ścić powodzeni" mojego pomysłu. Niejeden gotów bedzie 
wiele zrobić, żeby do tego nie dopuścić. Dlatego nie mo­
głem zabierać się do tego z nikim innym tylko z panem. 
Przypuszczam, że potrafi pan sam dbać o siebie...”. Był 
prawie pewny, że kartka Ufferlitza to po prostu przejaw 
królewskiej popedliwości, na którą tradycyjnie pozwa­
lają sobie hollywoodzcy producenci; ale myśl, że może 
ona mimo wszystko oznaczać coś poważniejszego, przy­
prawiała go o uezue’e wewnętrznej pustki, jakby na 
chwilę krew przestała krążyć w jego żyłach.

Otrząsnął się z tego, zwalniając przed domem Ufferli­
tza, ale pozostało w nim tego uczucia jeszcze na tyle, : 
powstrzymał odruch, którym chciał przestawić prawą no­
gę z gazu na hamulec. Wolniutko skręcił za najbliższym 
rogiem i w odległości kilku jai dów sposti’zeg! kilkana­
ście samochodów, zaparkowanych przed jasno oświeco­
nym domem Wprowadził wóz między samochody i pie­
szo wrócił na CÍaymore Drive numer 03. Smial się iro­
nicznie sam z siebie, że to robi; był to jednak jeden ze 
stosowanych przez niego środków ostrożności które nic 
nie kosztują, chociaż miałyby się potem okazać zupełm„ 
niepoti zebne. Taką sama ostrożnością była chusteczka do 
nosa, którą owinął palce, otwierając frontowe drzwi.

Hall był nieoświetlony, ale szeroka smuga światła 
przedostawała się przez otwarte z lewej strony drzwi.

— Halo, jest tam kto? — zapytał cicho
Nikt się nie odezwał, kiedy przekraczał oświetlone 

drzwi. Jak tylko w nich stanął oa razu zorientował się,

Sprawiał wrażenie, że urządzono go według »oglądów de­
koratora filmowego, jak powinien wygląda 1 gabinet waż­
nego człowieka. Jedną ścianę pokrywały półki z książka­
mi, jednakże większość z nich, oprawiona w ciemne im­
ponujące okładki ze złotymi napisami niewątpliwie zo­
stała zakupiona seriami i najprawdopodobniej nikt ich 
nigdy nie czytał. Odbijało od nich kolorem kilka współ­
czesnych jaskrawo oprawionych powieści. Na ścianach 
wisiało arę ponurych abrazów olejnych. Między nimi 
poroz- ieszanc tu i ówdzie kilka oprawionych zdjęć z au­
tografami. Były to wyłącznie udjęcia kobiet, miedzy in­
nymi April Quest. Jeszcze jedna twarz wydawała mu się 
iakby znaj n i, ale podpis brzmiał naaer laKonicznie- 
„Twoi," Ti łby”. Były to najwidoczniej symbole nowego 
zawodu Ufferlitza, jako producenta filmowego. Pokoj 
również miał taki wygląu — Ufferlitz zbyt krótko pra­
cował w tym zawodzie aby sam wybudować dom, wy­
brał go jednak wj rażme ze względu na atmosferę, jaką 
według niego powinien się otaczać.

Jedną z rzeczy, która rzucała się w oczy był brak ja- 
kichk .wiek śladów tak drogich sercu typowego aut ira 
powieści Kryminalnych. Mogły tu być odciski palców, 
ale Simon nie miał przy sobie odpowiednich przyborów 
do h w erywania. Na biurKU poza dużą bibułą i gło­
wą Ufferlitza z próbkami jego rwi mózgu i kości czo­
łowych leżaio jeszcze wieczne pióro, kilka ołówków, wie­
czorna gazeta, paię s mariuszy i kilka luźnych kartek 
ze scenariusza, rachunel od dentysty i blol na zapiski, 
ua kiór-go ostatniej, oderwanej stronie nikt, niestety, 
Bi< pi«ał tępym iłówkiem. aby można było potem poa 
światło odczytać tekst na następnej stronie.

dlaczego. (C. d n.)

CmELNICY
PYTAJĄ

‘»Wi

Przedłużenie okresa 
wypłaty 
zasiłków rodzinnych

A. KOŁODZIEJ. TYCIiy. Ni«, 
dawne prasa doniosła < ainia. 
nie w wypłatach zasiłków ro­
dzinnych. leli je także otrzy­
mywać rodzice młodzieży uczą­
cej sie w szkołach p taturał- 
nyca. 'ostem tym biżcie za­
interesowana ilestety układ 
pn y nie posiada żadnych sa- 
rządzen wykonawczych n tej 
sprawie. Czy zatem wiadomość 
opublikowana był; prawdziwa, 
• jeśli tak — oc kiedv zti iny 
bęi i wprowadzone w âyeie?
Przytaczamy wiedź Z’i;řa- 

du Ubezpieczeń Społecznych w 
Chorzowi Zgodnie z rozporzą­
dzeniem przewodniczącego Komi 
t,?tu Pracy i Płacy z dnia 1# wrze­
śnia 1S66 r. (Dz. U. Nr 41 poz. 
251), został przedłużony okres 
wypłaty zasiłku redzlnnego na 
dzieci w wieku ponad 16 lat. Za­
siłek rodzinny przysługuje pra­
cownikowi, na nie pracujące za­
robkowo 1 pozostaj - na jego 
utrzymań u dtiecl o ukończenia 
przez nie 6 lat życi, a jeżeli 
kształcą się one, nie pot'«rając 
stypendium, a) w lir-tim ogólno- 
Iczztałcącym, w zasadniczej szko­
le zawodowej, w szkole przysj o- 
»obienla rolniczego, t szkole a: y 
stycznej I stopni , alt w p< • 
stawowet sz te specjalnej — o 
ukończenia 1“ lat życia; ?•) w li­
ceum lub technikum zawodo­
wym. albo w szkole artystyczneł 
II stonnia — do ukończenia 2" 
lat życia; cł w studium nauczy­
cieli :im w studium kulturalno- 
oświatowj-m 1 bibliotekarskim, 
a’bo w szkole zawodowej dir 
absolwentów licrum ogólnokształ­
cącego w któi ej nauko trwt 
dws lata — do ukończenia 21 lat 
życia, a w szkol 3-1 miej — 
ao ukończenia uz lat życia; ł) r 
szkole wyższej — do ukończenia 
24 lat.

Zasiłek rodzinny przysługo4« 
również na oziębi będące In« «li­
dami I , ib II grupy i pozosta­
jące na wyłącznym całkowitym 
Utrzymaniu pracownika, bet 
względu na wiek tych dzieci, je­
że inwalidztwo f~ powstało w 
wieku uprawniający!- do zasiłku 
rodzinnego.

Jedne cześn ZUS zawiadomił 
nas, iż specjalne okólniki w śnra 
wie zasiłków todzinrycti zóstarą 
rozesłane do zakladó.y pracy w 
listopadzie br. Zasiłki będą wy­
płacane również wstsez, począw 
szy od Września 196« r. (el)

Kto placi 
za instalację?

• P T1BKOWTCE. W 1961 
roku otrzymałem przydział na 
mieszkanie > n-wym bloku 
wyh idowanvm rz zakład, 
w którym pracuję. Za piec ga­
zowy ”i łazience nie płaciłem, 
ponieważ gaz nie został do h 
go domu ionrowadzony 1 — 
jak się kazało — nie będzie 
dopr w idror i Wi ec teęo 
zwróciłem się do administracji 
z-klaa o zainstalowani.* ł ta 
złenee bojler« (na węgiel), zo- 
bowiązu. ąc sie rant i< za to 
urządzenie. Zakład obciążył 
mnie ponadto vosztaml roboci­
zny 1 materia.. . Czy słusz­
nie!
W sprawie tej zwróchlśmy się 

O wy‘aśnien!e do Wyn: 5o
spoda.k Kom"natn«t Mieszka­
niowej Prezydium WIN. Otól z 
rerporrądi enia Pady M!nis»rów 
z Jnla « X. 196« r. 1 «»»rawie 
wysokości kaucji (Dz. U. Nr L3/6O 
poz. 303) wynika, że koszt n - 
b y e 1 a vr: ąaz«ń kąpielowych 
ponosi loka’or. Jeżeli Ich zarn"n 
towanle nasta-M na zlecenie i d- 
mlnist-aeji budynku w ciągu jed 
nego roku od zakenezenia buno- 
W. odbudowy nadbudowy) do­
rnt koszt Instalaefl ponosi 
wykonawca W Waszym wyrod­
ku przepis te , nie ma zasto >- 
wanta, ponieważ od rakońżzc-.a 
trodm? y lomu Upły do iuż kli­
ka lal. A «atem załkowitj koszt 
i urządzenia i robocizny obcb i 
lokatora. (stl

Koła łowieckie
ALFRED ST, POW GL7WTC-

Chcę zostać myśl wvm.
Jdzle n« terenie pow, gib 4c- 
k'ego zn duje się koło łowiec­
kie? Jakie sa u arunkl przyję­
cia?
Wojewódzka ada Polskiego 

Związku Łowieckiego (Katovice 
u',. Myśliwska 5) --zepiowadza

-zaminy 1 zatwierdza Kandvûa- 
t ow wysuniętych przez terenowe 
koła łowie-kie. Kół tych w pow. 
g’iwlckim jest wiele. Do właści­
wego skieruje Was lo'vczy no- 
wiatowy — inż. Jerzy Dylewski, 
Gliwice, til Lelewela * m. 5. 
Radzimy namsać pod podany 
adres z prośbą o bliższe in*or- 
macje. (el)

Do szkoły baletowej
HENRI K t>., L„ZISKA 8RED 

NIE. doje dziecko zdradza nu­
że zdolności taneczne. Czy Ist­
nieje W naszym województwie 
szkoła kształcąca tancerzy?
Tak, jedyna w woje—ództwle 
ätowickim Srrdnia Szkoła Bale- 

' iwa mieści się By mlu przy 
ul. Jagiellońskiej 23, Poslad: in­
ternat Do szkóły przyjmowane 
są dzlei . po ukończeniu trzech 
klas szkoły podstawowe (z p-o- 
mocją do klasy czwartej), które 
ponvšlnir zdały egzamin. Egza­
min p îlega m In, na laniu 
poczucia rytmu 1 muzykatności 

dęci. Kandydaci przr .-noc ja 
również szczegółowe oględziny le 
karskie dotyczące ogólnego 'sta­
nu zdrowia i Hîdcwv. Podania 
o przyj'c-ie składa sie na w‘e- 
sng. wprost do d"rekc’l szkoły. 
Egzaminy odbywają się w maji 
lub czerwcu każdec > roku. (el)

Przygotowani
do urnowego wypici^

WARSZAWA (PAP)
W pełnym oku są już przy­

gotowania do zimowego wy­
poczynku dzieei I ir 'odz.iezy 
w ezasie zbliżającyc.i się ni 
szkolnych, które podobnie jak 
i w roi U ubiegł' m trwai bę­
dą od 23 grut i do S stycz­
nia.

Przewiduje się, że ze sla’-ch 
zajęć w miejs«u zamieszkania 
będzie mogło skorzystać ogo- 
łem w zasie tegoroczt ch 
ferii zimowych pó. mi'lona 
dzieci i młodzieży. Natomiast 
ok. 60 tys. uczniów (o 10 tys. 
więcej, niż w uh. reku) wy- 
jedzic na kolonie i obozy z.- 
mowe.

tyniery.net


Na estradach koncertowych
Po powrocie z Paryża. gdzie 

przebywała jako stypendystka 
rządu francuskiego, Maria Ku- 
bień-Uszoko-wa wystąpi dziś, w 
czwartek 10 bm. o godz. 19 w 
auli Państw. Wyższej Szkoły Mu­
zycznej w Katowicach (ul. 27 
Stycznia 33).

Utalentowana pianistka, która 
studiowała m. in. u prof. Magdy 
Tagliaferro. wykona utwory De­
bussy’ego î Ravela.

* * *
W sali Filharmonii Sl. w Kato­

wicach, odbędzie się dziś o godz. 
19 koncert symfoniczny, który 
wykonają: orkiestra Filharmonii 
SI., śpiewaczka Irena Torbus (Pol 
ska) i skrzypek Siemion Snit- 
kowaki (ZSRR).

J
W programie: Tryptyk dziecię­

cy — M. Makowskiego. Variabili­
té, P. Warzechy. Koncert skrzyp 
co wy D-dur P. Czajkowskiego

i Konstrukcje J. Hawela.

Bardzo interesująco zapowiada 
się piątkowy koncert WOSPR-u. 
Jako solistka wystąpi laureatka 
międzynarodowego Konkursu Cho 
pinowskiego Marta Sosińska któ 
ra wykona Koncert fortepiano­
wy d-moll W. A. Mozarta. Dyry­
guje Włodzimierz Ormicki. Pozo­
stałe punkty programu: I sym­
fonia D-dur F. Schuberta, Poe­
mat symfoniczny ..Śmierć i wyz­
wolenie” R. Straussa oraz Fan­
tazja na orkiestrę ,,Sztuczne og­
nie” l, Strawińskiego.

lecyzie kolegiów orieKcmcych Z sesji katowickiej MRN

nii! zawsze trafne
P

ROKUF .TURA Wojewódzka w Katowicach prze­
prowadziła ostatnio, w 13 kolegiach karno-admi­
nistracyjnych, badania orzecznictwa w sprawach 
dotyczących wybryków chuligańskich oraz bez­

pieczeństwa i porządku na drogach Wnioski, jakie na 
podstaw e tych badań wysuwa prokuratura, sa niepoko­
jące zwłaszcza, że — jak już informowaliśmy — uchwała 
sejmowa przekazała kolegiom do orzecznictwa niektóre 
drobne przestępstwa, jako wykroczenia. Wydaje się, że 
po wnikliwym zbadaniu sytuacji na pewno wiele soraw 
można uzdrowić.

Popyt 
n? politykę...

ÍCI4G DALSZY ZE STR. 3) 

dzie prowadzona we właści­
wy sposób o iie nie zapewni 
się odpowiednich ludzi do pro 
wadzenia placówek kultural­
nych. Trzeba kształcić odpo­
wiednich organizatorów życia 
kulturalnego, którzy by po 
pracy kontynuowali działal­
ność wychowawczą w pla­
cówkach kulturalnych, klu­
bach, domach kultury. To jest 
odrębny problem, ale "sygna­
lizuję go d’a poszerzenia spoj 
rżenia na kwestie wychowa­
nia ”

„A ja dodam pewien szcze­
gół niezmiernie jednak cha­
rakterystyczny. Otóż związki 
zawodowe postanowiły prze­
prowadzić akcje miliona wi­
dzów Tak gigantycznie za­
projektowana imnreza daje w 
efekcie taki skutek, że jakiś 
przykładowy zakład ma do 
wykupienia parę tysięcy bile­
tów, wykupuje je i... bilety 
na imprezę kulturalną mar­
nują się. Bo nie każdy, kogo 
obdarowano biletem ma ocho­
tę na koncert symfoniczny czy 
spektakl teatralny. Pomyślano 
si awę bez ludzi A tutaj rów 
nież obowiązuje zdanie: bli­
żej ludzi. Bliżej ich zaintere- 
ow ń, może raczej naprowa­

dzać, wolniej ale skuteczniej 
zaszczepiać nowe nawyki”.»

* * *
Konkluzja „bliżej ludzi” 

choć ogólna, oddaje chyba 
atmosferę tego spotkania na 
którym towarzysze z Siemia­
nowic skromnie nie wspom­
nieli o swoich niewątpli­
wych osiągnięciach w dzie- 

zinie wychowania, o czym 
świadczy wiele przykładów 
w pracy produkcyjnej, w 
czj nach społecznych, w atmo­
sferze pracy w zakładach 
—_ wyeksponowali szereg wąt­
pliwości, spraw dyskusyj­
nych oraz postulatów na przy- 
sz’osé właśnie po to, by rzecz 
poprowadzić jeszcze spraw­
niej, w sposób bardziej doj­
rzały. Poruszyli sprawy tra­
piące na pewno nie tylko 
aktyw z tego miasta. Jak wy­
nika z relacji (niepełnej) jest 
duże, spiętrzenie problemów, 

których każdy mógłby po­
służyć do osobnego potrakto­
wał a. Dziękując za obfitość 
myśli, wniosków i spostrze­
żeń wymieniam jednocześnie 
uczestników tej dyskusji, któ­
ra _ być może, dostarczy ma­
teriału do przemyśleń rów­
nież towarzyszom z innych 
miast i zakładów.

W ay Skusi i udział wzięli: I se- 
kreta r z KM PZPR w S iemian owi- 
ach tow. Jan Piotrowski, sekre­
tarze PZPR w Siemianowi­
cach tow. AJftns Imielski, ow. 
Łuclwi Jagielak, tow. Stanisław 
—uczak, kierownik Ośrodka Pro­
pagandy Partyjnej • ; 5m-ano- 
wtcach tow Antoni Cholewa in­
struktor km PZPR w Sk-iano- 
wicach tow. Antoni Sąsa a sekre­
tarz Prezydium MRN v Sierr, a- 
nowicach tow. Mieczysław Cha- 
bera. sekretarz KZ F Z PI k- p 
„Siemianowice” t~w. Tadeusz Gó-i 
rS'- sekreWz KZ PR kOp. „Michał tow. Michał Młynar­
czyk. sekretarz KZ PZPR Fabryk 
Sruo i Nitów tow Franciszek 
K irdvsz, dyr. „Kotłomontnżu” 
tow. Jozef Kania o az tow. n- 
ryk Oleś z huty ..Jedność” semi­
narzysta KM PZPR w Siemiano- wicach.

Opracowała:
EWA WANACKA

Na czym polegają trudności 
w trący kolegiów? Otóż okazuje 
się, że w wielu wypadkach orze­
czenia uniewinniające lub ska­
zujące trzeba wydawać na pod­
stawie niedokładnie przeprowa­
dzonego postępowania dowodo­
wego. Zdarza się tez często, że 
funkcjo, an usze MO, którzy zło­
żyli wnioski o ukaranie, rie mo­
rą udziału w rozprawach. Do­
dajmy, iż przy'oczone tu uchy­
bienia nie są edynymi w pracy 
niektórych kolegiów.

Niektóre z popełnianych błę­
dów wynikają z braku odpo­
wiednich kwalifikacji osób orze­
kających, a przecież kolegia 
istn-eją już o< dawna i było 
dość czasu a przeprowadzenie 
odpowiednich kursów.

Popatrzmy iak niejedno fero­
wane przez Kolegia orzeczenie 
wygląda w praktyce:

Kolegium Karno-Administra­
cyjne przy Prez. MRN w My­
słowicach np. umorzyło postę- 
DO- anæ przeciwko R »oertowi 
S. bez przesłuchania świadków, 
opierając swoją decyzję na wy­
jaśnieniach obwinionego, który 
nie przyznał się do zarzucane­
go mu czynu

Kolegium Ka no-Administra­
cyjne przy DRN Katówice-Bogu- 
cice w 11 przypadkach obwinio­
nym o wykroczenia chuligań­
skie wymierzało stosunków ni­
skie kary. Janowi G. — za ordy­
narne zachowanie się w tram­
waju. zaczepianie pasażerów 
oraz konduktorki — wymierzono 
350 zł grzywny. Kolegium przy 
DRN Katowice-Sródmieście tka 
rało Czesiawa K. za prowadze­
nie pojazdu konnego w stanie 
nietrzeźwym grzywną w wyso­
kości 500 zł, podczas gdy Miro­
sław S - - za wywołanie gorszą­
cej awantury v hotelu robotni­
czym — zapłacił tylko 300 zł 
grz-wmy. Kolegium prz> PRN 
w Myszkowie stosuje dla odmia- 
- y zbyt surowe kary za stosun­
kowo drobne przew inienia

oraz mniej zastrzeżeń budzą 
"" >mia :t uzasadnienia wnio­
sków. Niemniej i tutaj zdarzają 
się wypadki, że brak dostatecz­
nego umotywowania, uniemożli- 

rozpoznanie sprawy. Łączy 
się z tym niewątpliwie” problem 
uczestnictwa, a raczej braku 
uczesinictwa milicjantów w roz­
prawach.

Rzecz jasna, że brak oskarży­
ciel p-jbl’cznych - a taką ro ę 
funkcjonariusze milicji spełnia 
ją — utrudnia pracę kolegiów.

(maj)

graine ze
Dużo się teraz pisze i mówi 

o bezpieczeństwie i higienie 
pracy, o karach za nieprzestrze 
ganię przepisów regulujących 
właściwy tok pracy w k-pal­
mach, hutach czy fabrykach- 
I, o ironio! akurut w tym mo­
mencie przychodzi nam (nieste­
ty!) pisać o dwóch przykła­
dach bimbania sobie z tych 
spraw w samym centrum Kato 
wic-

Kilka dni temu nrzechodzi- 
em pod budującym się opodal 

kina „Rialto” wiaduktem kole­
jowym- Robotnik uzbrojony w 
pneumatyczny młot wdrapał 
sie na wysoki betonowy mur, 
»by go po kawałeczki rozwa­
lać. Potok ludzi płynął w tę 
i w druga stronę, a robotnik 
ów w myśl dobrej polskiej za­
sady: „jak drwa rąbią, trzasKi 
lec: rąbał, ile wlezie, a od­
łamki cegły i kamienia łado­
wał" na chodniku, aż..- jeden 
z nich trafił w ramie przecho­
dzącego mężczyznę. Zrobiło się

Przepisy 
na Rondzie

Klub Turystyk, Motorowej 
„Junak” organizuje kolejną cie 
kawą pogadankę. Temat: „Prze­
pisy ruchu drogi rogo «bowią- 
zujące n? katowickim Rondzie. 
Termin, piątek — Klub TIK 
przy ul. ankowej 11 (Torkat) 
godz. 17 45.

Problemy wy ch owan ia młod?1 eży
75 tys. oDy”’? eli Katowic to młodzież. Sprawom jej wy- 

ęhowa.ii, poświęciła wczoraj Miejska Rada Narodowa w 
Katów ieach « 'elogodzinną sesję. Referat wprowadzający do 
dysktwji (gdyż radni otrzymali wcześniej szczegółowe ma­
teriały) -wygłosił przewodniczący Prezydium MRN, mgr An­
toni Wojda.

Uchwała podjęta na wczoraj­
szej sesji zobowiązuje Prezy­
dium do zacieśnienia więzów 
między Inspektoratem Oświaty 
a wszvstkimi organizacjami i 
instytucjami mającymi wpływ 
na wycnowanie młodzieży uczą-

SzKoły katowickie mają duże 
osiągnięcia w pracy ideowo-pe- 
dagogiczntj. Ale nie wyłącznie 
one sa odpowiedzialne za efek 
ty wychowawcze. Także dom ro­
dzicielski organizacje młodzie­
żowe, powinny przygotowywać 
młodego obywatela do aktywne- 
g udziału w życiu społeczeń­
stwa.

Dzisiejsza szkoła utrzymuje 
kontakt : uczniem nie tylko w 
ciągu kilku godzin lekcyjnych. 
' Wywiera na niego duży ipływ 
dzięki pracy w świetlicy. Z 
tej o eki korzysta w Katowi­
cach .8 oroc. uczniów. O przy­
jęcie do świetlicy ubiegi się 
jednak więcej dzieci i młodzieży, 
zwłaszc: a rodziców nracującycn 
po południu. Niestety, ze wzglę­
du na brak wychowawców —

Sukces starego 
„Monopolu“

HOTEL .Monopol” w Kp owi 
cach zalicza się do najlep­
szych placówek orbisowskich w 
kraju. Po ra czwarty bowiem 
z rzędu zajął drugie miejsce 
we współzawodnictwie, rywali­
zując m. in. z tak nowoczesny­
mi ośrodkami jak poznański 
..Merkury’ i „Cracovia” w Kra 
kowie. Gdyby nie skromna ba­
za tecnniczra — tak oceniła ko 
misja kwalifikacyjna — katj- 
A’icki „Monopol” przodowałby 
bezwzględnie. Osiągnął >owi >m 
bardzo dobre wynik: “konomicz 
ne, a goście zadowoleni są z je­
go usług — uprzejmej obsłu­
gi hotelowej i gastronomicznej. 
Sam budynek, niestety, nie jest 
ani . reprezentacyjny ii wygód 
ny. T idno się dziwić. , Mon - 
poi’’ :zy już 92 lata. W nie­
dalekiej przyszłości przeniesie 
się do nowych pomieszczeń w 
budującym się hotelu Orbisu” 
przy ui. Piotra Skargi.

Na razie jednak pracuje na 
„pełnych Obrotach”, goszcząc 
rocznie 67 tys. osół w tym 
ponad 70 proc, stanowią cudzo- 
zi mcy.

Wczoraj, dyrektor naczelny 
Polskiego Biura Podroż 7 ,.Or­
bis” — Kornel Argasińskj zło- 
żj na ręce dyrektora „Monopo 
lu” Mariana Płachty — dyplom 
i nagrody dla zespołu wyióżnio 
nego hotelu.

Warto nadmienić, że pierwsze 
miejsce we współzawodnictwa 
w okresie I półrocza zdoby' 

iwnież stary hotel, a mianowi 
cie — „Francuski” w Krako­
wie.

śmiercią
zamieszane i, co godne do- 
chwały w takich wypadkach, 
zwarty i zdecydowany głos Obu 
rżenia przechodniów spowodo­
wał, że już v dnie godziny 
nóźniej ustawiono barierkę i 
wytyczono obejście-

Ale w tym samym czasie kil­
kanaście metrów dalej obotni- 
cy b ido wlani stawiali rusz­
towanie przy budynku miesz­
czącym Przychodnię przeciw­
gruźliczą na ul. Dworco­
wej. Chodnikiem przecho­
dzili ludzie, ludzie chorzy, 
którz. nie wchodzą do Przy­
chodni dla włąsnej przyjemno­
ści, a deski i dług:e drabiny 
wędrowały w górę i w dół, sły 
chać było okrzyki robotników: 
„felguj wujek, ciąg, ciąg itd”. 
Pod tą ruchomą piramid:, z de- 
se chodzili ludzie.

Prawdę mówiąc, to n«wet 
trudno obarczać całą winą tych 
robotników bud wlanych i te­
go robotnik? od pneumatyczne­
go młota. O ile bowiem nam 
vňadomo, w przedsiębioi stwacli 
monta ż iwo-budowlanych — i 
nie tylkr w nich — istnieją eta 
ty inspektorów bhp, którzy, 
jeśli ji z nie dbają o własnych 
■robotników, muszą to czynić wo 
bec osób trzecich, którym mo­
że grozić śmiertelne nicbezpie 
czeństwo.

A wniosek ogólny: paragrafy, 
rozporządzenia i instrukcje bhp 
idą swoją drog:, a życie swo­
ją. Tylko, ż< kogoś pociągnie 
się do odpowiedzialności, gdy 
już będzie za póżi.o. (an)

trud 10 im zapewnić opiekę. O- 
statnio jednak Komisja Oświaty 
wvsunęła wniosek, aby — przy 
pomocy organizacji młodzieżo­
wych, komitetów rodzicielskich 
i opie tuńczych — przedłużyć za­
jęcia świetlicowe do 10 gouzin 
dziennie.

Nie wykorzystanym elementem 
wychowawczym są u nas sport 
i turystyka. Gło„y w dyskusji 
(radny Tadeusz Janik) potwier­
dziły fakt, iż wiele obiektów 
sportowych — boisk, hal itp. nie 
nadaje się do użytku, czeka bo­
wiem na zagospodarowanie, -V 
niektórych osiedlach brak boisk 
szkolnych (osiedle Tysiąclecia). 
Wiele szkół ni oosiaaa sal gim­
nastycznych. Tymczasem mło­
dzie. garnie sie do sportu i do­
pomina o organizowanie wycie­
czek. Niewielkim kosztem, współ 
nym wj’silkiem komitetów blo- 

owveh, można by na podwór­
kach naszego miasta założyć 
boisKa do gry w piłkę, zorgani­
zować wypożyczalnie sprzętu 
sportowego i zapewnić opiekę 
dfciecien n. W tej dziedzinie każ- 
di inicjatywa jest bardzo po­
żądana.

Katowice są też dużym ośrod­
kiem młodzieży studenckiej, któ­
ra — o czym w dyskusji mówi­
li doc dr Ew: Kozłcwska z 
Wyższ -j Szkoły Ekonomicznej i 
pro: di Józef Japa z° Śląskiej 
Akadem Medvcznej — chcc 
brać udział w życiu miasta. 
Przyszłych ekonomistów np. in­
teresują problemy naszego o- 
środka przemysłowego.

Wiele czasu «oświecono na se­
sji działalności domów kultury, 
organizacji młodzieżowych Dłu 
żej zatrzymano się również na 
sprawach przestępczości nielet­
nich.

cej sie i pracującej. Zmierza do 
tego akże projekt powołam a 
przy Miejskim Komitecie FJN 
komisji koordynaevinej do 
spraw wychowania, (j)

Wat y urządzeń 
ogrzewczych 

przyczyną pożarów
Z informacji Wojewódzkiej 

Komendy Straży Pożarnych wy 
nika, że w październiku wiele 
pożarów powstało wskutek wad 
ogrzewczych, złego stanu ko­
minów a także przez nieostroż­
ność ludzi korzystających z róż 
nego rodzaju piecyków, grzej­
ników itp.

Tak np. w Będzinie przy ul. 
Krasickiego ną skutek wad­
liwie zbudowanego przewo­
du kominowego wybuchł po­
żar w pomieszczeniach biu­
rowych PKS. Zajel; się 
ścianki z płyt pilśniowych 
Tylko dzięki natychmiastowej 
interwencji straży zdołano pożar 
ugasić w zarodku.

W cegielni Woj. Przedsiębior­
stwa Ceramiki Budowlanej w 
Ogrodzieńcu od silnie nagrza­
nego pieca zapalił się dach 
Ogień stra-wił 35 m kw. drew­
nianego dachu a straty wyno­
szą >onad 5 tys- zł-

W Tarnowskich Górach z ko­
lei mieszkaniu ob. Z. przy 
ul. Czarnohuckiej dwie straże 
pożarne gasiły ogień spowodo­
wany lekkomyś’nością gospody­
ni, która ustawiła kosz z bie­
lizna obok nagrzanego silnie 
pieca.

Z ukosa

W spełnię popołudnie

P
OJUTRZE sobotc Juz 
teraz cieszymy się na 
myśl, że wsześniej skoń­
czymy pr -ę i znajdzie- 
my się w domowych pie­
leszach- Po obiadku utniemy so­

bie krotką drzemkę, by na. ro­
botni wieczór być w dobrej for­
mie. Czeka nas przecież wypad 
do „Kowalskich” na bibkę lub 
chcemy do północy, a czasem 
nawet i dłużej, posiedzec przed 
srebrnym ekranem. Przed tru­
dami sobotniego wieczoru trze­
ba wypocząć, aby oczy się nie 
kleiły...

„Wcześniej kończysz prace — 
telefonuje żona — więc skocz 
tu i tam i zrób zakupy na nie­
dzielę. Jak się siedzi w domu, 
to ćh.-.e się jeść. Spodziewam się 
także wizyty ciotki. Julci, którą 
trzeba odpowiednio ugościć’.

Cóż robić! Bierzemy aktówkę 
i ruszamy do sklepów. I wtedy 
czar pryska, okazuje się bo- 
biem, że zakupy w sobotnie po-

róTraO
Zarząd Okręgowy ZNI i 

Rada Uczelniana Z&F przy 
iitechnice Sl. organizują 7-niie- 
sięczny kurs przygotowawczy <Ua 

indydatów na wyższe studia P° 
litecl-niczne, wieczorowe i zaocz­
ne. Powtórzony zostanie mate­
riał z fizyki i matematyki z za­
kresu licealnego. Bliższych in­
formacji udziela kierownictwo 
kursu, Katowice, ul. Krasińskie­
go 1 pok. 1 tel. l-Bfi-H- (gmach 
Sl. rechn. Zakł. Naukowych).
• Katowicki Pałac Młodzieży 

za- asza na spotkanie z P 
dwigą Grabowską, dyrektorką 
Mody Polskiej. Spotkanie Pt. 
„Moda polska dob; wa świat” 
odbędzie się dziś, 10 bn,. o godz. 
14 (w sali teatramej) oraz o go­
dzin.- 1S w sali nr 3Z Pałacu 
Młodzieży.

Zarząd Voj. ZMW V 
wicach organizuje w niedzi ?, 
13 bm., o godz. 13 w Dum ' Kul­
tury w Gostyni (pow. tyski) — 
VII wojewódzki zlot i olimpiadę 
wiedzy rolniczej. W programie: 
podsumor ani- konkui su uprawy 
warzyw ea rok 1966, wręczę...e 

agród i dyplomów, fin; u olim­
piady wraz występy artystyczne.

południe odbywają się nie bez 
kłopotów. Stoimy w „Delikate­
sach . w kolejce po koszyczek, 
a później ustawiamy się w ko­
lejce vo wędlinę. Trzeba jesz­
cze stać w kolejce do kasy.

A teraz może coś słodkiego? 
Wobec tego idajemy się ao 
„Kryształowej”, bo ciotka Jul­
cia uwielbić ciasteczka. I tu ko­
lejka... Aby dostać się 
przed oblicze ślicznych pa­

lenek, trzeba się solidnie na­
stać-, Podobnie jest w sklepie 
„Wawelu”, „E. Wedla” i in­
nych placówkach handlowych w 
tzw. ścisłym śródmieściu Kato- 
wic. Wszędzie tłok, ruch, pod­
nieceni sprzedawcy i kupujący.

A tymczasem dwa duże spo­
żywcze sklepy w Rynku mia­
nowicie „Zenit” i garmażernia 
już bodaj od godz. 17 zamyka­
ją podteoje. Handlowcy chcą 
mieć sobotę. Ale mieszkańcy 
Katowic też. Należy więc zna­
leźć wyjście z sytuacji. W jaki 
sposób' O to muszą się po- 
martwić specjaliści.

Z zakupów wracamy zziajani, 
Nic z drzemki, nic z dobrej for­
my. Straciło się całe sobotnie 
popołudnie w kolejkach. Po 
„Monitorze”, zaczynamy ziewać 
i .łaaziemy się spać. „Wysta­
ne” wiktuały, których na ogół 
iv sklepach nie brakuje, nie 
cieszą-

„Adam“ 
zapowiada 

nowości na zimę
Salon Mody Męskiej „Adam”, 

to jeden z lepiej ..opatrzo­
nych n garderobę sklepów w 
naszym województwie, jak in­
formuje nas kierownik tej pla 
cówki Emanuel Czoik, w naj- 
bliższyc dniach otrzyma ona 
około 380 płaszczy zimowych w 
12 różnego rodzaju fasonach. 
Przede wszystkim „Adam” lan­
suje w tym sezo: ie płaszcze 
jasr . szczególnie dużu w tzw. 
jodełkę, o fasonie francusko- 
włoskim z półstojącym kołni - 
rzem. Ukaźą się także poszuki­
wań; tzw. misie chińskie, a 
wkrótce będzie możną kupić u

Adama” polskie płaszcze orta­
lionowe z podpinką.

Jeśli chodź; o ubrania, salon 
będzie m.a; około 680 garnitu­
rów męskich z wysokoprocen­
towej wełny i z e any - w ko 
lorach ciemnych. Przeważać ma 
ją garnitury w paseczkj i kra- 
teczkę.

Jak wiciu Czytelników zapew 
ne już wie, „Adam” od pewne 
go czasu sprzedaje cieszące się 
powodzeniem Koszule non-iron. 
Wkrótce spodziewany jest no­
wy transport tych koszul, jak 
również koszulek polo. (maj)

REKLA MA 
. DŹWIGNIĄ HANDLU

WTEIJB katowickich sklepów 
reklamuje towar fa.ąlymi napi­
sami na szybach wystawowych. 
C„ęsto czytamy np. na sklepie 
rybn-m: „karp żywy, świeży 
pikli.ig, filet; z karmazyna itp. 
Napisy takie wpadają w oko 
i częst informują dodatkowo 
o posiadanych aktualnie przez 
sklepy towarach.

Ostatnio la sklepie garmaże­
ryjnym PSS ä' Pvnku pojawił 
się napis „gęsie pigrsi i uda, ki­
logram 55 zł”. Wesołe co? Były 
gęsie żołądki, wątróbki, szyjki 
Rozbierając dalej możemy otrzy­
mać pierw szą krzyżową a może 
wykroi się polędwica i scha- 
bik...

TASIEMKA JUŻ NA MIEJSCU
OSTA.TNIO otwarto w dziel­

nicy Brzezinka w Mysłowicach 
pawilon handlowy branży spo­
żywczej i warzywniczej. Nato­
miast dwa nieduże sklepiki, w 
których dotychczas sprzedawano 
warzywa i artykuły spożywcze, 
przeznacza się ra sklepy pas­
manteryjny i odzieżowy. M!esz- 
Icańcy Brzezinki zadowoleniem 
przyjęli otwarcie nowych skle­
pów, nie będą bowiem musieli 
już wyprawiać się do śródmie­
ścia po igłę czy tasiemkę.

Äpieka 
piży iii. 15 Grudnia 
juz czynna
Wczoraj, p0 7-miesięcznym 

remoncie otwarto aptekę nr 43 
przy ul. 15 Gruania w Katowi 
cach- Lokal stał się nowoczes­
ny ; przestronny. Przebudowa 
na apteką odciąży pozostałe w 
śródmieściu, w któryc ostat­
nio coraz tłoczniej. Będą tu 
sprzedawane leki gotowe o: az 
sporządzane według recept le­
karzy.

CZWARTEK k10 I
listopada f

Andrzeja, Ludomira m

wschód słońca 6.47 ■!
zachód słońca 15.52 H
wschód księżyca 3.29 rl
zachód księżyca 15.07 M

1444 — Pod Warną zginął H
król Wladyslaw III Lj 
(Warneńczyk). fig

TEATRY
KATOWICE, Śląski, duża scena, 

g. 13 — Cezar i Kleopatra (za­
kupione, abonamenty nieważne); 
Bozrnaitoóci, g. 19 — Uczta mor­
derców; Teatr Lalki ..Ateneum“, 
ul. 15 Grudnia 10, g. 16 — Chłop­
cy z ul. Parkowej.

SOSNOWIEC, PTZ, g. 18 — Mój 
biedny Marat.

SOŠNICA, g. 18 — Niespokojna 
starość (występ Teatru Nowego 
z Zabrza).

CZĘSTOCHOWA, Mickiewicza, 
scena kameralna, g. 17 — Kowal, 
pieniądze i gwiazdy (przedsta­
wienie zamknięte).

BIELSKO, Polski, g. 19 — Kram 
® piosenkami. RYBNIK, TZR, g.
13.30 — Zemsta (występ Teatru 
z Bielska).

OPERA 
nieczynna 

OPERETKA
GLIWICE, g 19 — Daj buz 

Kate. CHORZÓW, g. 19 — Dolina 
duchów.

PRELEKCJA
KATOWICE. Pałac Młodzieży, g. 

17 — Prelekcja mgr M. Sawiń­
skiego pt. „Włoskie impresje“.

WOJ. AGENCJA IMPREZ 
ARTYSTYCZNYCH

LUBLINIEC, FDK, g. 19 — Ze- 
snói gitar hawajskich J. Ławru- 
siewicz: TARNOWSKIE GÖKY, 
DK 19 — Kabaret „Ananas“.

RADZIONKÓW, DK, g. 19 — Noc 
poślubna.

WYSTAWY
K.4TOWICE, Klub Zw. Twór­

czych, ul. V rszE'vska 37 — Pla­
kat Marka Mosińskiego (g. 10— 
17); BWA, ul. Dworcowa 13 — 
Okręgowa wystawa ZPAF . (g. 
11—19, ws.ęp płatny). Klub 
TPPR, pi. W ilności 12a — Obrazy 
St. Zakrzewskiego „Tu przeby­
wa! Lenin- (g. -201.

D \BROWA GÓRNICZA Pałac 
Kultury — Fotografia artystycz­
na (g 11—19); Pamiątk: pc Al. 
Zawaa-zkim fg. 12-15). CZĘSTO­
CHOWA - RLKÓW ezen ar­
cheologiczny zwiedzać można od 
g. 10—15.

BĘDZIN, Zamek — Z imi? bę­
dzińska od zarania dziejów ig. 
9—14).

ttlELSKO. zamek, Wzgórze 16a — 
zw :dzać można od g. 11—17 Pa­
wilon Plastyków, ul. Lenina — 
Ogólnopolska wystawa plastyki 
(. 9—22). PSZCZYNA, -, tmek —
Wnętrza pałacowe: Zbrojownia (g.
9— 14).

GL1WICZ, Dom Plastyka, Rynek 
t — Malar’twü i tkaniny M. H. 
Grvch iwskiej (g. 11-19); Zamek 
ul. Pod Murami 2 - Ziem.a gli­
wicka od zarania dziejów g
10- 15). BYT IM, (uzeum. p ac
Thaelmanna 2 — Galeria malar­
stwa polskiego XIX i XX w. 
( 10—15). Z cBRZl Muzeum, pl.
KraKowski 9 — Czyn powstań­
czy (g. 10—14).

■WPK1W
Śląski« ZOO zwiedzać można 

od g. 10 do zmroku.
PLANETARIUM

CHORZUW, WPKiW, g. W — 
Niebo starożytnego Egiptu, Obser­
watorium A tronomiczne — prz " 
dobrej pogodzie pokazy w dzień 
Słońca, wieczorem do g. 20 — 
Saturna i gromad gwiazd. Sta­
cje Sejsmologiczną z .iedzać mo­
żna od g. 10—13, Obserwatorium 
Klimatol gii — cd g. 9 do zmro­
ku wystawę „Mate ia meteoryto­
wa w naszym układzie słonecz­
nym“ od g. 'ł—19.

DYŻURY KATOWICKICH 
SZPITALI

Chirurg'a miękka — n Klinika 
ul. Francuska 20/24 tel. 51-1V-31,

chirurgia urazów: — Szpital nr 
2 Siemianowice, ul. 1 Maja 9, 
tel. 28-23-46, interna i i. yngolc 
gia donosi y cr Szpital ir l,
Bogucice, ul. M irklefki 87, tel. 
3S -36. lar; . logia dzieci — Szpi­
tal nr 3. Załęże, ul. Macieja 10, 
tel. 334-62.
POGOTOWIE -»ROGOWE PZMot.

KATOWICE, tel. «8-56 t BIEL­
SKO-BIAŁA, tel. 21-36 od i. 7—20.

KINA
KATO1VTCE: Kostno» — Między 

linami ringu ,16. USA, 17.00. 1.9.30). 
Rialto — Pierwsza Bastylia (14, 
radź., IfcW, Ä», 15.00, 17.30, M.OO). 
■znrz: — Uwiedziona i porzucona 
(13, wioski, 15.15, 17.45. 20.00). Świa­
towid — Iwan Groźny, II seria 
<14. radź. 10.00 — 22.00 non step). 
Śląsk — Okropna żona (16, CSRS,
15.30. 17.45, 20.00). Przyjaźń — nie­
czynne. Elel tron — Złote Alauki 
(16. USA. 16.30, 18.00). Hala Par- 

a — Krzyżacy (12,' polski, 
17.00). Milenium — Czarny tulipan 
(14. franc., 16.45, 1'Od). nebir. — 
Ć5 rk (14, radź., 16.31 „b.oo). ZA­
LEZL: Apollo — Dwa ziole colty 
H». UHA 16.30, 19.00). Kleofa; — 
Siedmiu wspaniałjcu (14. USA, 
16.00, 18.45). LIGOTA: Bajk i — Z 
piekła do Teksasu (14 USl 17.00, 
1M.30). PIOTROWICE: Piast - Olu 
gość pocałunku 90 (116, CSRS,
17.00, 19.SO). SZOPIENICE: Blask
— Królowa Krystyna (16. USA, 
17.00. 19.30). Hvsnl„ - Żołnierki 
(16. włoski, 17.00. 19.30).

CHORZÓW : Polonia — Hokeiści 
(11, raaz 15.00, 17 W 20.00). Pio­
nier — bcy w Oriente (14, kuto., 
10.00 — 22.00 non strp). Colosseum
— Dzień za anium oez nadziei (16, 
włoski, 17.00, 10.30).

MYSŁOWICE: Adria — g. 16.30
— Spotkanie z Warszaw (11 
polski), g. 19.00 — Ameryka Ame­
ryka (1«6. USA Piart Nikt nie 
chciał umierać (16. radź., 17.00,
19.30).

RUDA SL. Baliv i — Z piekła 
do Teksasu (14, USA, 16.30, 1S.0O).

SIEMIANOWICE: edność —
Kraksa' (14, radiz., 10.00, 15.0U, 17.30, 
20 OO). 

ŚWIĘTOCHŁOWICE Colosseum 
— Węzły rodzinne (14, radź.. 17.00, 
.9.30). L7PINY: Odircdzenie — 
Dzielnica szczęścia (16. rum., 17.00,
19.30).

TYCHY : Andromeda — Wcz: ■ 
snym -ankiem <14, radź., 17.0G,
19.30).  Halka — g. 17.00 — Ostroż­
nie. babciu O. radź.) g. 19.30 — 
Bazyliszki (16, włoski).

RADIO
PROGRAM I

DZIENNIKI- 5,00, 6,00, 7,00. 8,00, 
12 05, 15,00, l.,55, ?0,0t' 23,00, S4,»B, 
1,00, 2-«0, 2. «5.

7 05 Muzyka i Aktualności. 7,45 
„Błękitna if< ta”. «,00 Preegląa 
prasy. 8.15 Melodie srebrnego 
ekranu. 8,49 and. światopoglądo­
wa. 9,00 Dl klas HI i It - dzień 
niik klasowy” — słuch. 9,20 Muzy­
ki baletowa w nagraniach Ork. 
Filharmonii K.ólewskiej w Lon­
dynie. j.0,00 „Dzień dzisiejszy” — 

Różatsej n* Uniwersytet” 
fragment anonimowego pamięt­
nika. 10.20 Z całego «wiata. H..««1 
Dla kla« VII - ,Wyeł»«W*n:e 
obywatelskie”. 11,20 W stylu ton 
certującym. 12.10 la swojską nu­
tę. 12,25 Rolniczy kwadrans. 12,w 
„Winnej, lepiej, taniej”. 13.00 Dla 

las V, VI. Vh „Spotkanie z 
przyrodą”. 13,30 Felieton muz. 
Jerzego Waldorffa. 14,00 „Portre­
ty literackie”. 15,04 Z życia 
ZSRR. 15,25 Ork. Estradrowa Ra­
dia i Telewizji Radzieckiej. 
„Popołudnie « młodością”. 18,00 
Koncert dnia. 18,45 Język fran­
cuski. 19,10 „Ludzie i kontynen­
ty”. 19,30 „Śpiewają studenci” — 
aud. z okazji Międzynar. Tygod­
nia Studenta. 20,30 Wieczór liter.- 
muzyczny. 23,15 Z twórczości Ja­
na Sebastiana, Bacha. 0,05 Pr. 
nOiCEy z Poznania d<o godz. 2,55.

PROGRAM II
DZIENNIKI: 4,30, 5,00, 5,30, €,30,

7,30, 8,30, 10,00, 12,05, 16,00, 19,00, 
21,00, 23,50, 1,00, 2,00, 2,55.

6,20 Gimnastyka. 6,40 Skrzynka 
poszukiwania rodzin PCK. 7 »01 
Aud. poranna. 7,30 Przegląd pra­
sy. 7,50 Muzyka. 8,15 Język fran­
cuski. 8,35 Aud. Red. Społecznej.
8,55 Melodie i piosenki. 9,40 „111 
dni w letargu” — fragment ksiiąż

ki. 10,05 Muzyka operowa. 10,50 
„Kroki p» rosie” — rep. Wasyie- 
go Pieskowa. 11,10 „Postęp w go­
spodarstwie domowym”. 11,20 
Koncert życzeń. 12,25 „Z meza- 
ipo-niniainyeh filmów”. 12,50 „Li­
sty z dalekiego świata”. 13,01 Po­
dróż w krainę operetki. 13,40 
„Pan Sienkiewicz” — ode. pow. 
S. Majchrowskiego. 14,00 „Melo­
die ze świata”. 14,25 Reportaż.
14,45 „Błękitna sztafeta”. 15,00 
Gra Ork. Włościańska Namysłów 
skiego. 15,30 Dla dzieci — „Śpie­
wamy piosenki i bawimy się 
przy muzyce”. 16,05 Publicystyka 
iniędzy.nar. 16,20 Z cyklu „Z my­
ślą o ludzkości”. 16,30 „Głos ma­
ją młodzi” and. pośw. 1 Między­
narodowemu Festiwalowi „Pro 
musica Jeunesses Musicales de 
Pologne”. 17,00 Sl. Mag. Infionma- 
cyjny. 17,20 Z cyklu „Imiona Re­
wolucji” — „Rok 1917”. 17,36 Mu 
zyka lekka. 18,00 „Strata czasu” 
(cz. U). 18,10 Koncert życzeń. 
19,05 Muzyka i aktualności. 19,30 
Aud. dokumentalna. 20,00 Kon­
cert symfoniczny z nagrań Ork. 
i Chóru PR w Krakowie — so­
listka Krystyna Szostek-Radkowa
— mezzosopran. 21,27 Kromka 
sportowa. 21,40 Nowości litera­
tury światowej. 22,40 Horyzont 
muzyki. 23,10 Moskwa tańczy. 
0,05 Pr. nocny z Poznania do 
godz. 2,55.

PROGRAM HI
18,05 Roman Waschko Î Jego 

Płyty. 18,35 „Paweł i Agnieszka”
— ode. pow. radiowej. 18,50 Słyn­
ni kompozytorzy muzyki rozr. 
19,16 Piosenki ulicy. 19,3o „Pięć 
małych świnek” — ode. pow. 
kry-m, 19,40 Pod szafirową igłą* 
20,05 „Ballada o miłości”.' 20,25 
Przypominamy państwu Emilio 
Peticolo. 20,45 Znacie? No to po­
słuchajcie. 21,00 Listopad — nie­
bezpieczna dla Polaków pora. 
21,15 Mistrzowskie wykonanie mu 
zyki jazzowej. 21,35 Miasta, któ­
rych nie ma. 21,50 Opera tygod­
nia — St. Moniuszki „Hrabina”. 
22,00 Fakty dnia. 22,07 Gwiazda 
siedmiu wieczorów. 22,15 Pan 
Władysław Królikiewicz zaprasza 
na pierożki, 22,35 Ilustrowany 
słownik muzyczny. 22,55 Miniatu­
ry poetyckie — Tadeusz Kubiak.

23,oo Koncert rozrywkowy. 24,00 
Wiadomości Radia ONZ.

TELEWIZJA
KATOWICE

9.25 Dla szkół; Historia (klasy 
V) Sztuka starożytnej Grecji“.

9.55 Dla szkół; Język polski (kła 
sy VI) „Bolesław Prus”.

16.20 Język francuski.
16,44) „Aktualnośći”.
16,5« Dziennik.
16.55 Dla dzieci: Kino „Ptyś”.
17,15 Dla młodych widzów: 

„Klub Pancernych”.
17.40 „Mennica” — reportaż do­

kumentalny.
18,00 Wszechnica TV : „Nauka w 

służbie rybołówstwa”.
18.25 „Sonety miłosne“ Tadeusza 

Bairda — Wykonawcy: Andrzej 
Hiolski — baryton, Krystyna Ma- 
zurówna, Barbara Olkusznik, Li­
liana Wolska, Witold Gruca, Sta 
nislaw Szymański — taniec. Gra 
Zespól Kameralny Filharmonii 
Narodowej p. d. J. Borzyma.

18.55 „Między polem a jadal­
nią”. y

19.20 „Dobranoc”.
19.30 Dziennik.
20,00 Występ artystki rumuń­

skiej Arty Florescu (z Bukaresz­
tu).

30.30 Z cyklu: „Naśladownictwo 
wskazane” — „Arytmia” (z Ka­
towic).

20.45 Teatr Kobra; „Samobój­
stwo” — widów, sens. Jean Pier­
re Conty. Przekład — Jerzy Li­
sowski, reż. i scenogr. Czesław 
Szpakowicz, reż. TV Edwarda 
Paszkowska, oprać. m.uz. — Je­
rzy Tyszkowski. Wykonawcy; 
Aleksandra Zawieruszanka, Jo­
lanta Wołłejkówna, Barbara Hal- 
mirska, Tadeusz Białoszczyński, 
Witold Kałuski, Wiktor Zatwaj- 
ski, Jan Orsza.

21.45 „Refleksje”.
22.20 Dziennik.
22.40 Język francuski.

OSTRAWA
17.20 — Kurs rosyjskiego; 17,50 

— Jacy jesteśmy?; 18,55 — I liga 
hokeja na lodzie — Sparta Pra­
ha — ZKH Brno; 19.00 — Dzien­
nik; 21,15 — Sztuka podejmowa­
nia decyzji; 22, lo — Kurs an­
gielskiego dla zaawansowanych.

★ SPORT ★ SPORT ★ SPORT ★ SPORT

Dzwonek na alen
ö'o śldsiiiego hDkejo!

Niedawno odbyło się plenarne zebranie 81. OZHL. któ­
re zajęło się głównie sprawami wychowawczymi. Proble­
mowi temu poświęcono sporo uwagi, podkreślając, że zarów­
no uchowanie się publiczności, jak i zawodników na me­
czach hokejowych, pozostawia wiele do życzenia.
ronieważ jednak wychowanie 

wiąże się ściśle z loziomem 
sportowym, dyskusja zeszła na 
tematv szkoleniowe. Chyba do- 
. rze się stało, że poddano ostrej 
krytyc« zaistniałą sytuację w 
śląskim hokeju. Dyskutanci bez 
ogródek wskazali winnycn, kry­
tykując styl ich pracy.

Najwięcej cierpkich uwag do­
stało sie kierownictwu Torkatu, 
które poważnie zaniedbało swe 
podstawowe obowiązki, zapomi­
nając, że na Torkacie ma być 
przede wszystkim lodowisko, a 
potem dopiero... kino. Tymcza­
sem było odwrotnie.

Również, jak wynikało z dy­
skusji, trenerzy nie wywiązują 
się w pełni ze swych obowiąz­
ków. Często zawodnicy sami kie­
rują intensywnością treningów.

Ciekawy był także głos jed­
nego z dyskutantów, który swo­
je wystąpienie poświęcił wyłącz­
ne sprawie pracy nad młodzie­
żą: ,Hokeiści mają zą mało go­
dzin n<i treningi, aie co mają 
powiedzieć juniorzy, którzy nie­
raz przystępują do rozgrywek 
bez uprzedniej zaprawy ,a lo­
dzie! Czy tak mamy wychować 

»piecze dla naszych zesi v 
ligowych? Jest coraz gorzej, bo 
ligowcy są co rok starsi, a mło- 
d ii nic są otoczeni odpowiednią 
opieką. Jeżeli ten stan rzeczy 
sii nie zmieni, za dwa lata ślą­
ski hokej w ogóle nie będzie się 
liczył w skali Krajowej. Czas 
najwyższy, by się nad tyn za­
stanowić, oy zainteresować się 
zakładanie n ślizgawek, i mło­
dzieżą jeżdżącą na t, eh śliz­
gawkach, by stworzyć ngi szkol­
ne, dopomóc nauczycii lom wf 
w spopularyz jwaniu hokeja ra 
lodzie w szkołach, wreszcie, by 
przy opracowywaniu harmono­
gramu zajęć na sztucznych lo­
dowiskach, których mamy już 
cztery, namyśleć przene wszy­
stkim o szkoleniu młodzieży. 
W dotychczasowych zaniedba­
niach w tym zakresie duża wi­
nę oonosi ,1. OZHL który nie 
dose energicznie kieruje cało­
kształtem rozwoju tej dyscypli­
ny sportu Lie potrafi wpły­
nąć na działaczy klubowych, 
zmusić ich do rewizji dotych­
czasowej polityki kadrowej.

Nic dodać i nic ująć!
(m-deil)

Siatkarki 
przed 

nowym sezonem

Po siatkarzach, którzy rozpo­
częli mistrzostwa I ligi o tydzień 
wcześniej, startują w najbliższą 
sobotę i niedzielę pierwszoligo­
we siatkarki. W tej klasie roz­
grywkowej okręg nasz reprezen­
towany jest znów przez dwa ze­
społy: Kolejarza Katowice 1 
Częstochowiankę, która pow­
róciła do I ligi Kolejarz 
spotka się w sobotę w sali 
przy ul. Szkolnej, z Polonią Swid 
nica (godz. 16.30) a w niedzielę 
(godz. 11) z G-wandią Wrocław. 
Częstochowianka wyjeżdża do 
Warszawy, do Legii i Spójni.

Sytuacja w Kolejarzu nie jest 
zbyt wesoła. Kolejarz rozpoczy­
na oto już trzeci rc,-K w ekstra­
klasie. jednak ciągle nie widać 
większych zalążków tworzenia się 
w Katowicach tradycji dla siat­
kówki żeńskiej. Kolejarz nadal 
ma trudności personalne i nie 
może zmontować odpowiednio sil 
nego składu.

Z drużyny odeszła Rynkowska, 
która wyszła za mąż i przenio­
sła się db Świdnicy, zasilając Po 
lonię (drużyna ta bez straty se­
ta zdobyła Puchar CRZZ). Zgło­
siły akces dwie młode zawodnie« 
ki: Grabowska z Opola (wystę­
powała w reprezentacji Polski ju 
ni orek) i Budysiówna (MKS Kato 
wice). Nie wiadomo jednak, kie­
dy nastąpi występ Grabowskiej 
w I lidze, gdyż ciągle uskarża 
się ona na kontuzję i nie uczęsz 
cza na treningi. Pierwszą szóstkę 
tworzyć zatem będą: Czajkowska, 
Raczkówna, Sorgowa, Skórzyń- 
ska Brudek i Latosik lub Budy­
siówna. W rezerwie: Grabowska, 
Mucha Fiszer-Chmielewska.

Kolejarz — obok zespołu w t 
lidze — ma teraz rezerwową dru­
żynę kob;ecą w III lidze i rów­
nież ni-ligowy zespół męski. Nie 
można otworzyć szkółki siatków­
ki żeńskiej — z braku sali. Ko­
lejarz ma za mało godzin w sali 
przy ul. Szkolnej,

Krystyna Czajkowska jest zda­
nia, że w nowych rozgrywkach, 
obok .starych firm”: AZS-AWF 
i Legii, groźne będą drużyny 
Startu Gdynia (zasiliły go: Zak 
z Torunia i Krasowska z Geda- 
nii), Startu Łódź î Odry Wroc­
ław. Kolejarz znów walczyć bę­
dzie tylko o utrzymanie się w 
ekstraklasie. (d)

loi; Io bj lo w Hæyko
- opowiada dr Zb. Cza(korski

Nasza skromna reprezentacja, btorąca udział w praedolimpij- 
skim rekonesansie w Meksyku, powróciła z drugiej półkuli ze spo­
rymi osiągnięciami sportowymi i jeszcze większymi doświadczenia­
mi. Te ostatnie sprowadzały się w zasadzie do spraw aklimatyza­
cji: przyzwyczajenia organizmu do odmiennych warunków klima­
tycznych. a także do problemów reakcji poszczególnych zawodni­
ków na wysiłek sportowy na tak znacznej wysokości (Meksyk le­
ży na wys. 2278 m n. p. m.). Na tej wysokości sportowcy wię­
kszości krajów kuli ziemskiej nie startowali, lub były to bardzo 
nieliczne starty, stąd zainteresowanie naukowców problemami akli­
matyzacji.

Z grupą szermierzy bawił w Meksyku znany działacz tej dy­
scypliny sportu, a jednocześnie z wykształcenia lekarz — Zbigniew 
Czajkowski, którego poprosiliśmy o podzielenie się wrażeniami.

— Kiedy po 36-godzinnej podróży lotniczej wylądowaliśmy wre­
szcie w mieście przyszłych Igrzysk Olimpijskich — mówi p. Czaj­
kowski — byliśmy zdolni do wszystkiego, tylko nie do treningu« 
Postanowiłem jednak zaryzykować i przeprowadzić lekki rozruch, 
a w następnych dniach pomimo zupełnie innych zaleceń lekar­
skich, zawodnicy ćwiczyli i to coraz bardziej intensywnie. Począt­
kowo występowały bóle głowy, trudności z oddychaniem przy byle 
wysiłku,* silne kołatanie serca. Ale organizm powrócił do normy 
znacznie szybciej niż oczekiwaliśmy i w zasadzie po dwóch ty­
godniach ręka z bronią pracowała już bezbłędnie.

— Słyszeliśmy, że nie u wszystkich zawodników?
— Tak, nie u wszystkich. Np. w grupie szermierzy znacznie 

dłuższy okr^s aklimatyzacyjny przechodził szpadzista Gonsior. któ­
ry podczas oficjalnych zawodów’ wypadł słabo, poniżej możliwości« 
był jakiś ociężały, miał niedokładne akcje. W kilka dni później 
podczas różnego rodzaju walk (treningowe, pokazowe), bił zdecydo 
wanie nawet mistrza świata. Gonsiorow-i zabrakło przygotowania 
specjalistycznego w Wiśle, które prowadziliśmy z pozostałymi »zer- 
mierzami.

— Te spostrzeżenia dotyczą szermierzy. Czy w innych dyscy­
plinach, zwłaszcza wytrzymałościowych, reakcja organizmu za­
wodnika była inna?

— Ależ oczywiście! Musiała być inna. Dla kołarzy, długody­
stansowców i pływaków okres aklimatyzacji musi być dłuższy, a 
także przygotowania inne. Kolarze nasi oficjalny wyścig ukończyli 
skrajnie wy czerpani, w tydzień później mieli znacznie lepsze wy­
niki i metę osiągnęli w dobrej formie. Spotkałem się również x 
twierdzeniem, iż zawodnicy zaawansowani wiekiem, trudniej zno­
szą przystosowanie organizmu do warunków meksykańskich. Nie­
prawda! Sam na sobie przeprowadziłem eksperyment startując w 
turnieju szablowym. Zająłem 7 miejsce, co uważam za swój oso­
bisty sukces, a co ważniejsze przekonałem się, źe po dobrym przy­
gotowaniu nie ma obawy o wyniki, ani komplikacje zdrowotne.

— Jakież więc wnioski?
— Wnioski należą do grupy lekarzy, ja mogę tylko odnotować 

moje uwagi. A więc, po pierwsze — dobre przygotowanie formy 
sportowej, po drugie — wyjazd do Meksyku muszą poprzedzić zgru 
powania treningowe w warunkach górskich (powyżej 2000 m), po 
trzecie — dwu. trzytygodniowy okres przystosowania w Meksyku. 
To są elementy gwarantujące wyniki na przyszłej olimpiadzie i 
uważam, że najważniejszy z nich jest ten pierwszy; należyte 
przygotowanie, jak przed każdą najpoważniejszą imprezą. U nie­
których naszych zawodników występowały zaburzenia żołądkowe» 
przy własnym kucharzu przywiezionym z Polski można ten ważny 
problem rozwiązać.

Tyle słyszeliśmy o bałaganie organizacyjnym podczas zawo­
dów przedolimpijskich. Czy zachodzi obawa, iż Meksykańczycy nie 
dadzą, sobie rady z organizacją tak wielkiej imprezy jaką jest 
old-mpiada?

— Przedwcześnie wysnuwać podobne wnioski, gdyż właściwie 
wszystkie obiekty przyszłych igrzysk znajdują się w budowie, a 
zawody przedolimpijskie odbywały się na stadionach zastępczych. 
Zresztą zadania organizatorów tak poważnej imprezy sprowadzają 
sie do przygotowania obiektów i zabezpieczenia widowni, ponie­
waż samo przeprowadzenie turnieju bierze w swe ręce odpowie- 
zialna federacja międzynarodowa. Przypuszczam, iż z organizacją 

me będzie kłopotów.
— Jak więc dają sobię radę nasi trenerzy pracujący w Meksy­

ku?
— Bardzo się ich ceni asa sumienność i dużą wiedzę. Nazwdska 

trenera siatkarek ~ Pobórki (jego podopieczne wygrały z USA), gim­
nastyków — Jokiela, bokserów — Nowary, znajdują się na «pal­
tach gazet. Ten ostatni ma spore kłopoty z przestawieniem swych 
podopiecznych na techniczny styl. W Meksyku bowiem chodzi się 
na boks dla bijatyki, silnych ciosów, dla krwi i tylko widowisko 
posiadające te elementy jest interesujące i przyjmowane przrz wi­
downię z aplauzem. Wszyscy stwierdzają, że podopieczni Nowary 
poczynili wyraźne postępy. (j,

„TRYBUNA ROBOTNICZA” — organ KW PZPR w Katowicach. 
Redaguje Kolegium. Adres Redakcji, Katowice, Dom Prasy m j rv 
piętro. Centrala telefon.: 37241-45, 37026-29. Sekretariat red. naczel­
nego — 303-03, zastępcy red. naczeln. — 375-85, 331-41, sekretariat 

T 398'55» 300-22. Dział partyjny - 304-16, ekonomiczny — 
322-90. Informacja ekonomiczna — 330-28. „Magazyn Niedzielny” — 
371-23, miejski - 306-45, 375-64, sportowy — 322-94, 338-74 listów - 323-73, 
324-67. Redakcja nocna 343-51, 322-18 (po godz. 18). Nie zamówio­
nych materiałów redakcja nie zwraca.

WYDAWCA: Śląskie Wydawnictwo Prasowe RS W „Prasa”, Kato­
wice, Dom Prasy, n piętro. Druk. Prasowe Zakłady Graficzne 
RS W .,Prasa‘\ Katowice, ul. Lieb knechta 22.


